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Sytuacja -na froncie abisyńskim Nowi 11111szidkcrwie 
Seimu i Senatu 

Sejm i Senat dokonały wczoraj • 
wyboru marsr:ałk6w'. :Marszałkiem 
Sejmu wybrany został poseł Stani
sław Car, marszałkiem Senatu byłY Czarne wojska cofają się w popłochu 

cji brały udział tanki i samoloty. Ataki lotników wło3kich odbyły premjer Aleksander Prystor. (Szcze-· RZYM. Mi ni~mtwo p.ria3"; i pro· 
pagandy {)głosiło następujący ko.:mu
ll!ikat: W-ct1».raj o godz. 5 rano dywi
zje a&m\ii w!ł<>i&kiej, czarnych kosizul 
i 'lroj• tubyfozych µrzekroceyły 
gram:icę pomięd7zy' BaITaohit .a Me
ghec. P-0 usumęciu 'P~eruink6w 
~. :kltó.re n.ie były wcale 
wl}'IOO.:fane, "brew za.wilaidomi&Ou o 
belm Genewy, lrołunmy wł<llSkie wkro 
~ły na tlirodny teren z.agłębiia.ją'C 
się plYlleclęt!llie na odległOOć 20 klm. 
~granicy. 

Opór Wlojsk .abi.synaklich ni-e do
prol'NlłZił do starci.a. I.A.ldrlość ocze. 
idiwełla 111a zbliUljące się wo.jaka 
~~ powiewając hilalłemi cłrust
kllmi. Intendrentura wojslc<>wa przy
~ ~anie clio rozd1alllia 
~ ludności, która m.a.jdowała. 
aię w ~łej nędey. 

SamoJotr ddcooaly tl'2l0Ch fotów 
~cr~eh l,)(llta M&-uałl~ i lr'lk
kę T~. J111te ersbd.ry lotniĆze 
ir.moa.J:y <>d~y oo ludn<l6ci. 

D'1l'de ~bombowe, którie by
ły ~e ostrzeliwana iog,ruiem, 
kambi~ i M"Qyleryjski.m, zbom. 
ba.~ abisyńskie · S'iły zbrojne 
a:JOdl Aoduą i Adli'gra.t. Wojska spę· 
~)y inOC n.a zajętiych pozycjach. o 
śwtioie ~t.o pMUwać się na· 
przód na oałyrm. froncie. 

GENEWA. - Sekretarjat Ligi 
Narodów otrsymał z Rzymu · od pot.l
aekretarza stanu Sovicha następują
ą depeszę: 

Mam zaszczyt powołać się na de
peazę rządu abisyńskiego z dn. 2-go 
b. m. skierowaną do Ligi Narodów. 
Według tej depeszy WQjska włoskie 
miały w tym dniu przekroczyć gra
ni~ na południe od góry Mussa Ali, 
w sułtanacie Aussa. Rząd włoskii w 
związku z tern ma zaszczyt zakomu
nikować, że pomijając istotny stan 
rzeczy, w podanej miejscowości gra
nica pomiędr-y Erytreą, a Sułt.ana 
tem Aussa nie jest dokładnie wyty
czona. żadne militarne przesunięcia 
wojsk włoskich w tej okolicy nie 
miały miejsca, wobec czego wiado
mość ta jest całkowicie bezpodstaw
na. 

LONDYN. Agencja Reutera do
nosi z Rzymu: Wojska włoskie wkro
czyły wcwraj o ·świcie na teritorjum 
Abisynji w 12-tu miejscach, zajmu
jąc poźycje poza rzeką M:areb na 
wzgónach, dominujących nad rów
niną pod miastem Aduą. Według do
tycli.cz.asowyćh wiadomości, wojska 
abisyńskie nie stawiają żadnego o
poru, 

ADDIS ABEBA, Wyjaśniają tu, 
te w dniu wczorajszym nie było żad
nego krwawego starcia, poniewai 
:wojska abisyńskie nie znajdowały się 
na terytorjmn, na które wkroczyły 
oddsiały włoskie, a..c to zgodnie z wy
dan.ym niedawno r<>Zkazem odwrotu. 
W .Addis Abebi~ nie wiedzą, jak wiel 
)tie są siły włoskie, sądzą jetlnak, ii 
'llą ohe duże, przygoto-wują bowiem 
lsiiDi do I11dowarua aa.molotów n.a 

. ' 

j •• 

zajętEm terytorjum, bud\Jją już 6 
dróg, tworzą fundamenty dla arty
lerji ciężkiej oraz obwałowania. 

ADDIS ABEBA. - Korespondent się w pobliżu miejscowości Walkait g6łowe sprawmdanie z przebieg\! 
Reutera podaje wiadomość unędo- i Jamadja, nad rzeką Jedje. Przy a- dnia podajemy na str. 3-ej). 

ADDIS ABEBĄ. - Specjalny k~ 
respondent Havasa podaje, że cudzo
ziemcy w przewidywaniu bombardo
wania z samolotów podjęli szereg za
rządzeń. Poselstwa niemieckie, an
gielskie i francuakie kończą już bu
dowę sehronów. Cesarz polecił admi
nistracji robót publicznych wykonać 
publiczne sclirony podziemne. 

wą, jż wojska Ras Seyuma poniosły takach tych . zostały zabite trzy o~o- ______ „am __ _. __ _ 
por.ażke w oobliżu Adui. by, ranionych - 6. Bomby wym1e-

RZYM. - W dniu wcmrajszym 
wojska włoekie posunęły się naprzód 
o 20 klm. w kierunku wzgórza Daro
Tacle i znajdują się od Adui w odle
głości około 20 klm. Stan dróg jest 
względnie dobry. Wojska posuwają 
się po większej części szlakami ka
rawan. 

Pras.a w~ska przypomina dzieje 
wo.iny włosko-abisyńskiej i rok 1895-
18$6 podkreślają , że w wojn'e t.ej 
wielu Włóc}tów- straciło życie i .Ze o
becnie wojska włoskie muszą ponow
nie zając utracone wówczas tereny. 

ADDIS ABEBA. - Wojska wło
skie posuwając się w kierunku Ak
sum-Adua zajęły górę Ramat. W ak-

RZYM. Wysoki komisarz dla Afryl rzone by.ły w s~cj:. telegrafiezn7. 
ki wsebodniej, gen. de Bono wydał . Na froncie prow1•nc31 Ogaden lotm
do armji następujący rozka.z dzien- l cy włoscy rzucali również bomby na 
ny: I Korabi i Gerlogubi. Czy ataki te po-

„W twardej dyscyplinie i wzoro· ciągnęły za sobą ofiary w ludziach 
wej cierpliwości czekaliście aż do I - dotąd nie ustalono. Lotnicy wło
dnia dziRiejszego. Dzień ten nad-I scy zn:ucali tet ulotki w języku am
szedł. Król chce, a Mussolini - mi· hari. 
nister spraw wojskowych - naka- ADDIS ABEBA. - Reuter dono
zuje, byście przekroczyli granicę. si z Harraru, te dzisiaj rano w Oga
Czując się dumny i zas7X!Życony z denie ~ły miejsce gwałtowne wal
dowództwa, powierzonego mi nad ki, w których zginęło przeszło 2.001) 
wami, wiem, że liczyć mogę !la cno- abiąyńczyków. 
ty dowódców, a karność i odwagę Wojska gubernatQra Ras Seyouma 
szeregowych. Będziecie musieli zno- spotkały wojska włoskie w pobliżu 
sić trudy i poświęcenia oraz stawić Maibarya pomiędzy Aksum i Aduą. 
czoło nieprzyjacielowi silnemu i wa p ARYż. W•ioozOO'.'em nadeszła do 
le '"nem 1. Z.w~r··<> . ··'o. tfo którego p~ża z Rz)lmu ni~~.na wfa 
zmierzamy, będzie miało tern więk· doanooć o mjęc.W Adlli! pr"iez woj
szą wartość, że będzie to żwycięstwo &kia włolslkiie. z tych sa:nxycll. źródel 
nowej Italji fa~zystowskiej". oltlrtrzy:malno róW!llież ~Wlier.dtzenie 

ADDIS ABEBA. O operacjach wo ppgfosek <> wacirroczeni.u W-Oj6k: wlo
jennycb ogłoszono dziś wieczorem SlGj.-ch do Adigrat. 
·następujący komunikat: 

Francja pójdzie razem z . AngtJą 
• 

ale nie bez pewnych zastrzetęfi 

ZU1olnlono Ich za to, 
te sq Polakami! 

MORAWSKA OSTRAWA. Dn. 3 
b. m. d\y:rekcja huty ,.,- Witk<0wi
caich zwol'Ilifa z hut.y 25-u robotni
ków wł.alków. Gdtv roboimicy polscy 
2Jaro~t;a.łi djy.rekcję dlacrz,ego się kh 
rma:lnia, gdy j1est praca w rz.;akła
dach, o.dpowiedrziaino im, że po ®po · 
W!iedź winni zwrócić. się do dyirek.· 
cjii poHc.j.i w Morawskli~j Ostrawie, 
lirt.óra zwol,nierue zarządzi1ł.a.. W. Mo· 
m~.eó ()sltma'Ytiiie ośW'.ładlcaJooro ro· 
b<>tndikom, że zwolnieniie nastąpił·" 
d!la.te-g{). że są. Polakami j. i.e nikt 
im w Czechach-zatrudnienia nia da. 
F:; ·:y, kł&ł)l~· chdały ·hl uczynić, 
b~ ·Sl.ll'OWIO uka•r.ll.ne. 

Sflnlrs klajpedzłll 
KRóLEWIEC. - Prasa litewska 

don06i, że według przybliżonych obli
czeń, z ogólnej ilości wyborców kra
ju kłajpedzkiego, których było 74.930 
wz~ło udział w głosowaniu 68.459 
t. j. 91,3 procent. Wia~mości niema 
jeszcze z jednego okręgu wyborcze
go Wiessen, w którym wybory odbę
dą się powtórnie dnia 6 b. m . 

p ARYZ. Dzisli<!jsze posiedr.enie przyjęte j1ednog>łośnie. Wiedług .in- } czen.i.e, by po~-aa. 1WpÓjpraica Jhle 
ra<tr mi1ni1S1trów wyw-Otła.ło olbrzymie I formacyij, zebiria:nych w kołach po- o.gimniczaia s~ ""'Yłą~ni~ do morza 
za!init.eresowanie :w ca+em społecraeń- Jiilyoznych, wn:loolki te idą po myśli środilJi.einmego :i by -rw dale7.4Y1m ciągu 
atwlie ń'!a.ncuskiem. Obrady ir021po· diepesizy, jaką Havas lpod;a1t dziś z ~JlitJYnllOw.a.nę było poroeumienie t 
częły się o god':z:inie 3 popołudmiu i Genewy o godz. H-e1. Depe~a ta ro~, celEml przeciwd'Liałania 
tn71aiły do godz. 6.15. piremjln' La- mi:i br:imllienie na~Lępująpe: ni-obezpieczeń.stwu, jaikie powstać 1 

val, który prz~ poo.be<}zeniem od- Geruewa: J.\'LMn~siteir Lav:aJ zapo- mote w któeymkolWliekbąd.ź pu.nk-
by!t dłuo7.szą konferencję z amba;sia- zna,,ł .milniałltia Ede.aa z proj~ cie Europy. 
d~rem włookim Ceru1ttiim, w yigłos!ł i odpiHviedzl rządu fra.nieUiSkiego na p ARYż. Tekst z.at\\i~efdr,onej dziś _z Moskwy wyjechała do Pragi z re• 
<bwugocbi!Illlly blisko referat o \S'j-lbUta- I osta.tn.i kwes1tj,on1a.rju&Z aing:iieil0stk!. przez Rl\dę miawstrów oolpowiiedzi wizyt. de~ega~ 12-t~ dziennikarzy i pi· 
cji. międeyn.arodowej, ze SIUC'Legól- Rząd francusiki wyrazi zgodę n:i. rządu fra:n.cuskie.go na kwesot.joinar- sany sowieckich z Michałem Kolcowem 

1 d · i dk' ..... _ ~t.n· -· ,.J · 'ł .., l . . .1 k' . st na czele, n.em ulW?Jg ę men em wypa ' ow w voZpvo..,,<1runną ws-po p11acę 1.1rancu1S1co JUSZ ain1gile~S· l w S'pllaw!Hl ay«Wl- . 
Af,ry.ca wschodlniej oreiz taiklt;yki,, Ja- Wllig~el!s.ką na mo1•;m Sródiiiemnem w '&ka. mranc~i na wypadek komflilkłlu l l t-ikZSltokth ebleil na !°::JIDlaliłe don~~ 
k d 

. . . . , . • . o n 1W om now ...,, nowy relWill 
ą •:zą :firanc~sk1 zaimt'6f~a zast~so· ! ~pe-cJ•aln.~:ch ok.oh?zno~c~aeh, rz~d n.ai monu . Ś'l'O~z.iemnem, zoistal światowy trwania lotu na ssybowcu. u

wac ~ gru.n.cł!.e genewsZ<11n1. Prem- I fr.'.ln<."U'.:likt po1.i0sktme w1anny swoim przesi<łtl11Y dziś w~eczomeim do a.mba, trzymujęc się w powietrzu 38 godz. 10 
jer Lava:! przedstawił równie-i pl'o- I zobowiązanfom, które nakazują po· sa.dio.ria !nanclllS'kiego w Londtfni~ minut. / 
jeł<it odpo~oo~i na oota.1ni kwe- ! szano'\o\•ani.e WtiZlY,stkiich al'tykułów ce.łe.m wręczeni.a nądo.wi a:ngiel- -1. Ftiedrichshaien (Niemcy) d~on4, 
atjooairjusiz J"tądu W. Bry,t~nJj, paktu Wtl"Taz z a.linea 3 {l1rt. 16-go. siciemu,. ie budowa nowego olbn:Jll!• powie~z-
W.szystJc,ie wniioski premj.era zost.a.ły i JoolOO'kiie rud fi1ancusik.i. wyira.ia ży- nego, stcrow~a LZ 129 dob1e~a kooca. · Nowy sterowiec, znac111łe większy od 

OśwladC"! e ~le Lavala 
P ARYż. W gio<]zi·nach wieeZ()r- ką. ~powi~zialnosć z c. ałą świa-1 paraj~ p<ili:tyczną., ale całą Francję. 

D,YlC'h premjer Laval zł~i.ył przed- d01mością itnt.eresów Fimncjii, kt6re Aut.o_eyftet mój bę<Wie bero większ.y, 
staiwłldi·eliom PflalSY n.:u;itępujące o- poklt·)1wają s-ię w ~pr.awą Jl()k<>ju. W i•m śoiśilajlBZą hęd'z.ie j~ć _ 
św.iladczemiie: O'becnyich wa runka-eh mam prawo p ARYZ. w odpow.iedzi na za.J>yta-
„Opuszaz:ając pooied7Jenie •radr odwolooia ~ię do ca.le.go narodu ni·e deputowanego Guerrvut'a - co 

ministrów, przoo wyjazdem do Ge- francuakiiego. Należy z.a,p.rzMt.ać d'°' informacyj pra,~ 0 syrtnracj~ W'ło
naw.s, QlluJję się w~mocniony z.aufa· waśnJ wewnętrz.nych. Wilnny umilk- cihów, :bnajd'ti\iących się we F•rancji 
nfom,j•akiieim 1nlllie obda.ruyli W\Sey&cY nąć &rro11nicze J11a-miętności i pole- i po\\1~"\N!a.nl,YIC.h do wojsk.a, pll'em· 
ko.ledzy z gabin.e.tu w S1J)Osób jed- mliki. Za prz)"kł.adem llV.ądu, cały j€1t' La.v.rul ośw.i·adceył: Nioe ics.tn.ieje 
nogłośny. Praoa, jaką prowadziłem klraj musi w·ylkazać ~mną krew. Je- żadna kioruw.enaj.a. ~diey F,rarucją i 
w oi.ą.gu oshaim1icll t..YlgQdni w LidiZ>e Śild chodzi o lllllS'Zą pol!JtyJcę Wif!W- Włochaim'ii, ani itież p<>miięidlzy F.rain· 
Nn1rodiów a: serdiec-z.nnn i pożyitecz- nętrxną, w1Sz,yM!k;ie spo.ry s.ą upraw· cją i jialkliemicolwiek inlt:llMl paf1· 
nyrm udzi.a.łem całej del-ei'acji fr.an· nfo111e; spory te jednak wtrn(ly ·oo.t~, sitwem', kt6raby it<>oowiąiz1YW.ala zniaj
ciUłicięj, ~ała tym spoSi()b.e;m J>eł- ltdl1 w grę wc.hodz.ą na:j~t.tsze i-n• dJ!łją,ceg.o &ię we F1raincjtii c11.11Clzo.• 
ną a.~:oPaitę. Wezmę n.a .sie?ie ~- lt1€1m5Y kraju. Juitr-0 .w Genewie bę- ziiean<.'la do poddan<ia się ustawom 
a;~y~Jllą na barkach mych. c1ęt- clę ir~I1e'lJentowal nie ~ C::DY iinną W!OjSkov.'}ml sw~ kra.jllJ. 

wszystkich dotychcaasowych, pnema· 
czony jest do lotów transoceanicmycb. 

- W okolicy Pral(i spłon.i dw.iT slót 
słomy, w którym według dotychczaso
wych wi11domości, spaliły się 3 osoby, 
spędiafęce tam noc. Jest to tnecl w o· 
stałaich kilku tn->dniach wypadek spa~ 
lenia się stogu, w którym nocują bezdo· 
IJlni. w poprzednich dwu wypadka<:h n. 
czba ofiar przekraczała 10 osób. 

- W jednej ze szkół ludowych w dziel 
nicy Brooklynu doszło do bójki pomię· 
dzy dziećmi włoskiemi i murzyńskiemi. 
Wkrótce potem na miejsce bójki przyby
ło przeszło tysiąc rodziców dzieci, bio
rąc czynny udział w walce. Policji z tru· 
dem udało się rozpędzić walczącycla. 

- W kopalni Węjla w westfalskiej 
Jll.iejscowości Herne·Sodigen nastąpR wy 
buch gazów kopalnianych. Wydobyto z 
~łębi szybu 5-ciu zabitycll i tyleż ran· 
ącll. 



• 
Na śląsku panuje spokój„ Jak cey-

.i.liśmy w prasie, koła pracownicze 
wolą szukać porozumienia na płasz
czyźnie i-i;eczowych, spokojnych roz
mów z pracodawcami, niż uciekać się 

szechniejszem staje się zrozumienfo nogą · tkwi w przeszłości: postulat I gramu wcale nie deflacyjnym ekspe-
potrzeby redukcji kosztów produkcji. zniżki cen przemysłowych z równą rymentem; i przecież nie j.ako wal
Kosztów niezależnych od przedsię- natarczywością, jak dawniej, przewi- kę z kapitałem prywatnym; i rów
biorcy, bo zależny od niego zakres ja się przez łamy tego pisma. Jedno- nież nie jako walkę o dobrobyt ro
oszczędności został już naogół wy- cześnie jednak, jak to widzimy na botnika, bo chyba nie nabrał „Ex
czerpany do dna. Uzupełnienie defla- przykładzie śląskim, chętnieby wi - pr essu" „ten trzeci", że w interesie 
cji cen deflacją kosztów - takie dział podniesienie kosztów produk- 'Pracownika leży nieliczenie się z sy· 
wskazania nasuwa ocena wytycznych cji tegoż węgla i żelaza, o których tuacją tego, kto mu daje pracę. J.akj 
naszego programu w świetle aktual- potanienie woła. Jak należy rozu- więc interes reprezentuje „Express" 
nej sytuacji i potrzeb gospodarstwa.

1 

mieć te rozbieżności? Przecież nie i niektórzy jego towarzysze? Chyba 

' do środka tak drastycznego, jakim 
jest st rajk. Taki obrót sprawy jest 
oczywiście pod każdym względem 
'pożądany, a także - zrozumiały. Ro
botnik w okresie ciężkim dla pro-
dukcji zdaje sobie dobrze sprawę ze 
ścisłej zależności między jego losem 
a prosperacją warsztatu. Gdy war-

„Express Poranny" jedną jeszcze jako wypełnienie oficjalnego pro- „ten czwarty" - własnego zbytu . 

sztat ten z trudem tylko wiąże ko-
. niec z ko11cem, robotnik niechętnie 
przykłada rękę do tych poczynań, co 
mogą przerwać i tak już naciągnię-
tą strunę: jej Pęknięcie stawia pod 
znakiem zapytania i jego własny byt. Oświadczenie Baldwina 
W tych warunkach robotnik odnosi 
się też z niedowierzaniem do głosów LONDYN. W czaJSie ~emóiwie-

1 
Bcy:tallld~ •nie nria:ł j, nie ma zamia1ru I Bryta.nj.a n!ie po.fa1.formowaiła Włoic~ 

,,tych trzeciCh" _ tych, co stojąc da- nira, ~łos•mne,go w Bornemoultlh proM-iadJZ:anJi.a srum"Oid!zi1elnej aikcji w o swrojem stanrnwi•s.ku. Odi piierw
leko od obchodzących go problemów, pil'\emjie1r Baldwlilili, j.ak db-nosi Re.u- 1 zaltaTgu WłosikiO .- abiisyńs!kliim. Ape- .szy;ch d1ni kryzuisu często i ~talle u
sugerują radykalne ich rozwiązanie, tar, aś:wiraidiczyił: Nie wątpię, że, r 11uję do Włoch nawet dzi•ś jeszcze trzyineyrwali:śmy kouta1.i. dyplomia4Y
oceniając w sposób, w najlepszym ra- gdy;by caiły śwli'at n.alemJ d10 Ligi ~ mów.i'ł Baldw•in - a):>oy poWISt'rny- c.zny. Nie możamy jeid!nalk -- mówi 
zie, teoretyczny wpływ, jaki to wy- Nairodów i gid~ i·s.tanliiała wola mady &ię od aJlreji, kotóra utrudni Baldwiln - µrow.adz.ić p01lityki i o
wrze na życie praktyczne, a gdyby przes.zlkodlz.enia wojruie, Li1ga NaT<»- zad.ani1e Rady Li·gi Na,rodów. sią,gnąć S1Wego oolu pra.:ez sam-e sJ.o
ten wpływ okazał się ujemny _ li- diów moigłaby woj1nie zapopiec. Na- Zkole.i p11iemje1r wyrazi:t uznanie wa. Rząd! po.wziął de~je c-0 di0 nad
·cząc, że i tak nie na nich się to od- dejdzie, być .nrożie, chwia.a, gdy wy- dl.a lojalnego popiarc:ia, ktooego do- S/tooowmiejiszej linji po-stępowianriia. 
bije. • drur.z.e:nfa od0biją 1&i.ę na ciałem ~mper- znaj1e Wicika Bryt.anj.a w Genewie Nie mogę ukrywać, że, być może, 

Bliższy jest dziś związek świata jum bcy(tyjskiC1rn, Nie moż.emy ·SO- ze iS!t!romy p.rŻed/slbaiwli1ciieH· ws.zyist- ,za parę dni państwa, należące do Li 
pracy z dającym mu zarobek war- bi1e po~WK>Jić na to, aby ruie s,peJmić kicth części , imperjum i WIS'l.}'IS>tki.ch gi Narodów, będą wezwane do wylw 
sztatem, niż z produkującym rady- 11JalSIZe1 11·01~ w EuJ:'lopi·e. Niąt.,v'l'ko na- częścli świiata. nania swoich zobowiązań wobec pa
kalne hasła warsztatem „Robotni- .<:Zie i1rutetreS1Y żywoitne nalkiamują nia.m O ruch.ach wuj.sik w Abiosynji i kiu Ligi przez użycie siły zbrojnej. 
ka"; trafiają mu bardziej do prze- nru;;zą poJ.dcykę, aile także wymagają a.ta.ka.eh lot.ndczyd1 BaJ.d\wiin nie Premjer zakończył ogólnym wy
konania i chętniej bierze pod rozwa- jej naisiz.e uroczyste zobowiąa;aruia chce mówtić. O wytworzonej stytua- wodem na temat różnych ustrojów, 
gę opinje tych, co za warsztat jego mi1ędzy1rnarodowe. Niemia i -- mam cji mówić będzie jrutrn Genewa, nie dodając, że faszyzm może zwycięlyć 
pracy są odpowiedzialni niż fanta- nadzieję - nJe będzi0e .n:igdy ni,e- morina więc - oświadc-za - prze.śą- w W. Brytanji tylko w jednym wy
z.i:- i nieodpowiedzialne ~ieraz suge-1 przzy'j0aźni ~a;rodoiwej pon:inędzy Wieil- dza.ć dlzis, jak oceni stan rz.ecz:y Ra, padku - gdyby zatriumfował komu 
stJe „ tych trzecich". ką BrJ;banoą a Włocham'n. P.ra.gnę o- d:a Li.gi. Plremjer Balidwi'n stano:w- nizm. 

Realizacja postulatów pracowni- św;iadczyć wyraźnie, .W rz.ąd. W. czo pr.z,acmy twierdz.eniu, j.B<koby W. 
ków śląskich w takim zakresie jak 
tego sobie życzy „Robotnik", pociąg- Grandi u ministra Hoara 
nęłaby za sobą znaczny wzrost kosz- LONDYN. - Ambasador włoski jednej strony swą ofenzywę, z dru-1 włoski na podstawie szczegółowych 
tów produkcji górniczej i hutniczej. w Londyn.ie Grandi odwiedził dziś giej wystąpić miał jednak rzekomo instrukcyj, otrzymanych z Rzymu, u
Dla każdego, kto choć trochę orjen- popołudniu z własnej inicjatywy mi- z pewnemi propozycjaini, które w zupełnił swe wczorajsze infe>rmaeje 
tuje się w sytuacji tych dziedzin, nistra spraw zag~anicznych sir Sa- Londynie przedłoży Grand.i, zaś w o powodach podjęcia przez Włochy 
jasnem jest, że przedsiębiorca nie muela Hoare. Fakt tej wizyty, pod- Paryżu Cerutti. Brak jednak potwier ofenzywy, nadając zresztą wystąpie
miałby możności zrekompensowania jętej z inicjatywy włoŚkiej, wywo- dzenia tych pogłosek. W kołach ofi- niu włoskiemu interpretację, którą 
'tego wz~·ostu oszczędnościami, prze- łał pewne zainteresowania i ro:i;mai- cjalnych przęciwnie twierdzą że w Foreign Office uznać mi.ano {l;a 

p~owadzonemi w innych, zależrtyctl od . te domysły. Wizyta zrodziła nawet wizyta 'Grandi'~go 'nie posiadala mało przekonywującą. 
n~ego ko~ztach. Rezultat byłby więc I pogłoski, że Mussolini, prowadząc z I większego znaczenia a ambasador 
mewątplrwy: znaczne pogorszenie i ' 
tak ju~ n.ad wyraz ciężkiej sytuacji Labour Party !ąda sankcyj 
przeds1ęb1orstw. 

Napewno zdaje sobie z tego spra
wę ,,ten trzeci". Zdaj e sobie też spra
wę, że droga do polepszenia bytu ro
botnika nie wiedzie przez pogorsze
nie sytuanji dającego mu pracę war
sztatu. „Ten trzeci" napewno to 
' vszys tko wie; jeżeli jednak nie wy
ciąga z tego właściwych konsekwen-

LONDYN. Be:z;pośi'Cdnim WYiJ1i- · iia La/bom• Pal\ty sę<itz.i!wego Lans
kfom gfoSIOVi an.ia w !Sipirawjia JSbolSo- brnry z pirneW10dnictwa frakcji par-· 
wa.ud.a si~yj na kcmgresii.e Labour lam.em.1Jalmej. 
Pall"ty w Brighd:om, g:dmiie s1toownek Lattlmwry, jailoo garliwy paeiyfi
ZIVl'iOlenników wyn.iOOł 21 :1, będizie st.a i pr.zecliwni'k wszelki.ego rozl,eM~ll 
uisitąµilffil'ile docyichcizas01Wego lteaide- kmw.i, v;~t-ępował pirze•ciwko sank-

cjom. Na w.torek La'Mbury 7;\\-"0łat 
pusiedzianiioe fraikcji :parl>amenitarnej 
Laibour P.a.rty, n.a którem podia się 

dlo dyrmiSlj·i. Naistwcą jegio będzi.e 
i,aµeWll1le Greenwood, były minńi:rt.er 

zd.rowliia w rządz~e Lahoun.· Party. 

cyj, to - pomijając doraźny moment 
po li tyczny: odegrania się w kołach 
pracowniczych przez ustrojenie się z 
wielką wrzawą w togę ich obrońcy -
robi to również dlatego, że w jego 
programie bynajmniej nie leży o
chrona prywatnych warsztatów wy
twórczych. Prooperacja tych war
sztatów - to bowiem odwleczenie 
momentu, w któyYm „kapitalizm sam 
się zje", ustępując miejsca rządowi 
robotniczo - włościańskiemu, dyrygu
jącemu uspołecznionemi środkami 
produkcji; to również utracenie 

·~rgumentu o „nieudolności m1-
cjatywy prywatnej", która nie umie 
wywiązać się z ciążących na niej za-

• 

Niemcy przyjdą z pomocą Włochom? 
PARYŻ. Rzyunski koresponde,mt \ Wcrl~uig po.głod, kurs.ują.cyeh w 

„Le Tempa" idbllliOls~, że w czasie roz- 6/f1e1racll dypl<OiOWityiC'Zilycih, ambias.a
ffiQ\V'Y MllSsOtl.li.niego z amibasia.d<Jll"em d()ll" VIO\ll Has<sieil rzaipeJWniić miał Mus
n:iemi1ec.k.im von Rasse'letm om81Wia- sioil.ilnńego, ir.ż Rze~a zachowa SIW·e 

I!IO &tiall'Owimilro, jak:iie mtimą Niamcy doity;cilic7JalSQrwe stanowriislko, it. zn. 
w kootfliikctie wfoiSko - .ahrsyńislkim. I czrud·Dlaj I11e.uitIDalllnoaci. Poziatem von 

Hameil oświOOca;yć rnialł, 1:ż w m~i-e 
zastosowariia isanLl\Jcyj elkonomicz
Ę)"Ch w ISIOO:sunklu do Włoch na pud
struw.iie uchwały Ligi Nairodów, Ru
s!Z\a n~emi·ecka pirZoyj'Cl\z.ie z :po.rn,ocą 

rząidlo~'li włoskiemu. 

.Gcoołtocone otoki na połitvke Titulescu 
ze strony wybitnych polityków rumuńskich 

dań . BUKARESZT. Na zebraniu fron- Old p. TJitufoseu S;prrec:yirowa~ra ile 
T'o, że „Robotnik" uchyla się od tu m~ego w Dej, przy ud1Jiale jest p:na.wdy w rpogłoskiaieih -0 ailjan

rozpatrywania problemów przemy- iO ... tJ~Sli·ąiemej masy włoOŚCiQn sied- si:1e W'OJislmwym .z Sow'iieitami. 
słowych pod kątem widzenia intere- mli:ogrodzlkli-ch, pre.z.es e>r:g.ailliz,rucji, P. ViJdia końezy ośw1:adlcz.enioa o 
sów produkcji _ jej kosztów _ to b. prernlien: Va.i.da - Voiive>d pooiu-

1 

pcMt.Y\Ce zagr.anicwej mzna.cwając, 
ostatecznie można sobie wytłoma- s1l,/Ylł w swojem prremówliemiu, puza iż nilkt ni·e mo.żę mu zair:zmiciić w1·0-

czyć. Dlaczego jednak robią to rów- sipraWIBJlllJi po~iltyiki w:eiwmętmnej, kliiego lllru>ltawienia wo.heic Sow ieltów, 
nież te pisma, które 11 ie myślą 0 zmia ktÓ!rla - jrallc stwi&drlll1ł mówca -· po1miew.aiŻ ~ł o.n pierwsz,yim polli!t,y
nie obe~ego ustroju, lecz chcą w je- JpoWi'nn.a. Slię opierać "'"Ylbą·czina:e I{) za- kiileim riu1II11uiiskirm, który dąi,ylł do 
go ramach i w ramach oficjalnej po- sadlv na.roid'O<We, rówiniaż poliltlytkę 1 nawiąiz.alruia ,s.tosiUnków z ZSRR. 
lityki deflacyjnej podnieść dobrobyt Zill!g-rasrui:c:zm.ą Rumunji oświiadcmjąc: BUKARESZT. Na zehnni·u klu
społeczny? Z prawdziwem zdziwie- K;rą.żą poigłO'Siki, iż mi.ędiz.y Rlllmu- boiweim paintji n.an.·.-chrat>śd·j.ańskiej, 
niem czytaliśmy w niektórych z tych n:ją a Rosją sowiecką 1is.'tni1eje II"Zleko- IllalCzel,ny sz.ef partji lprof. CUl'lJa 
pism artykuły, nawołujące do u- mo ooj.u1S1Z wojsikowy, zwwallający móiwliią:c o poJityice z.agranfoz,nej, z.a
względnienia w najszerszej mierze na wJljpadek wojruy na pirzamairsz Zlll!aoeyił, ~ż RuimJUinja z.achowuj~c 
postulatów robotników śląskich. O- ·woj~ik rowieckiich 'Przez te.ryfoirjum &od'u:sri z Francją po1winna wystrne· 
:sttatnio odznaczył się pod tym wzglę- Rwmundi. Nale.ży suę jednak z.a.st.a- gaić 6\ię podobniej kombiniaicji z So
dem „Express Poranny". now:ie, •CZIY Rowiety wkroc.zywiszy wiJe\tJaimii ruawat gdyby m~ała ona 
' Obecnie toczy się dyskusja na te- do Rmmu:nji opmszc;zą ją z powro- , dlo/j .ść dlo slkwtku z,a pośredruictWJem 
mat naszych wytycznych programo- tam. Wobec cze.go zapyrtmje p. Ti- PM'y:ża. Oo s.ię t~czy pakt.u wzaj·enn
~ych. Nie jest to pierwsza dyskusja. tlwłes'Cu., wy n+e uw.aża o.n, i 'ż by!łoby 11teij ,po.mocy z Sowietami i Ozec.ho-

1 ~ ile jednak dawniej duża część e>pi- j W1S1'kazane ~ k °'nieczn<' dianiie ośwfad li Sllmv:a~~ją, prof. Cuzi:t stwiie1·d1m . ~P 
trji identyfikowała deflację z nacis- cz.emia w te j i:;pir.:iwie. celem z.a.IS.po- pakt rte-n zimius z;a Rumu1nję n.a z,e

· łdem na ceny, to obeen.ie coraz pow- kioij.enliJa 01µimji ruu:.ifll;sikiej. żąd•am zwolre.niie µI'Z1eimamszu v. oj1s.k S'owiiec· 
~· . -

I 

1d1Cih Jl'1'\Ziez te.cy)torjum Rumunji w 
"'lY:Padku gdyby wymagiaiły te.g-0 in
tares;y ozBChoołowackie . oraz zavy
lbuj e klbo zag.wai;11ntuj-e Rumunj;i, i~ 

W\OÓs.ka s01Wiiaaki.e wkroczy:w.szy raz 
rrua rte·ry'tloirj·um 1ru.muń:51kie (}j)U1S·zczą 
je z po-wro.tem. 

P.roif. Cwza kończy swajre ośw.iill,d.
OZ1em:i•e „RUJmu.njra ruie eh.ce być we.ją„ 
g:n~ętą ~· aiwaruturQ woj enmą w-obec 
ezego Illapr.awia .rumuńskiej poli.'tyiki 
zaigina.nilczm.re j j e:sJt ko ni.e cz.n.a", 

BUKARESZT. Na zebraliliu :flrio111-
tu k-0"rnmYJtucyjruego w Buikaresflciie, 
idlo któ11ego należą pal'tja libe:raJlln.a 
J 0etr.zego Braitia.n;u oraz pa!l'tj:i ludo
wia ma;mzia~k.a Avere'Soo J eirzy B11-a· 
1:.~niu, móiWliąc e> poli1tyce z.agriainfcz
nizj, podkreślił, iż najleipmą gwra
rtaJnJcją dll.a bezpiie.czieńsibwa Rmrrmnji 
jes1t z:aiC'howaniiie w:i·ernośc.i <lila B<O

j'lll"zń"v ima póhooiey, połud:niu i za. 
chodlziie. 

szewski 
Karola 

BUKARESZT. Poseł R. P. ~ 
azewiski by'a dziś przytięty na dtułr 
sze;j aill!djencji prze.z. kró1a Kiarol& 
w letniej rezydiencj:i kr.ólewskłej vt 
Siniaia.. 

Ribbentrop bJ ł~ńtLicte 
;w czana;j wiacz.orem przyij echał do 

Lańe1illba na zaproszenie hir. Alfre
da P~iiego ambas.aidK>tr kanclieirtzJa 
Hiiltler.a v0in Ribbentrop, który w go
dzjnac h p0<:po I u.dni!() wycli zratrziyrmał 

slię w Kmakowie. 
Pia.n vo1n Rihbentrop zabawi w 

Ła:(1cucie do niMzfo li rano . 

Włosko-hiszpański 
układ hannlottJy 

Mu:sSIOlliimi i aimbasadi().r hiszpafok! 
pcJ1dlpiLSJa.li układ haJ1dloiwy włos.ko

hiimp.ań..sik'i, maijąciy na coeJu \v.zajem
nie U1reguJ101Wani~ sprawy ·cik:sportu i 
i.mpo1r.tu, 1C-O prz1yczi)'1n.i 1się do o.ży

wiew~a f:l!:ooun.kó.w gospodairczy,ch po 
mtiędcy oblu kirajami. 

to Parvtu za Włochami 
w nowvm Jorku przeciw 

P ARYż. - Wczoraj przed północą 
zgromadziło się na wielkich bulwa
rach kilkuset młodych ludzi, należą
cych do ugrupowań prawicowych, 
manifestując przeciwko ewentual
nym san.kejom antywh>skim. Policja 
aresztowała 8 osób, które nast~pnie 

zwolniono. 
RZYM. Opilllga włosika . ze szcza

r€(lll zatl10im>l emlilem ,pow.iltaJ.a u eh wa„ 
łę, ~dł'ą na banJ\iiie1cie :francu
Skicll of\itceir&w reze·rwY, zrzeszo
DYich w 01I1ganizaicji „Fmont Naibicr 
nad", ikltó.nz.y po1Sta:n-0wi[i zaw.i:ado
miić pjliellllj.era Lavala, ża 2 t;)lSli ą.ce 
of.i.carów firanc<Uski.ch p.m.gnie u,two
rizył legjo-n ochiortmi1c.zy, .aby pod do
wództwem MUJSsoliiniiego spłacić 
d~ Ml3lrliy. 

\ 

NOWY JORK. - Wczoraj wieczo-
rem w Madison Square odbyło się 
wielkie zgromadzenie. W uchwalC>nej 
rezolucji komuniści nowojorscy przy 
rzekają poparcie Abisynji przeciwko 
Włochom. 

Z OSTATNIEJ CHWILI 

Nowe propozycje 
Mussoliniego 

LONDYN. Sugestje, jakie w toku 
swej dzisiejszej rozmowy z sir Sa· 
muelem Hoare poczynił z polecenia 
Mussoliniego ambasador Grandi, 
sprowadzają się do następujących 
zasadniczych postulatów: 

1) Sytuacja strategiczna w Ery
trei wymagała w celach samoobro· 
ny wystąpienia wojsk włoskich. 

2) Fakt podjęcia ofenzywy nic 
powinien przeszkadzać p'rowadzeniu 
przez głównie zainteresowane trzy 
mocarstwa dalszych rokt>wań, aby 
udaremnić rozszerzenie się konfli
ktu poza Afrykę. 

3) Mussolini gotów jest uczynić 
wszystko, co jest w jego mocy, aby 
zlokalizować konflikt. W tym celu 
Mussolini proponuje podjęcie przt'z 
Francję, Włochy i W. Brytanję roz· 
mów celem równoczesnego przep1·0 
wadzenia demobilizacji na morzu 
śródziemnem. 

4) Mussolini nie ma zalltiaru po
nucać Rady Ligi Narodów, chyba, 
że posunięcia członków Rady Lig i, 
skierowane przeciw żywotnym int('
resom Włoch, zmuszą go do tego. 

5) Mussolini uważii za pożądane, 
aby W. Brytanja, Francja i Włochy 
ponownie podjęły rokowania celem 
uwzględnienia słusznych interesów 
włoskich w Abisynji, przy równocze 
snem zagwarantowaniu również in
teresów innych mocarstw na tern te· 
rytorjum. 

RZYM. Baron Aloisi wyjechał dził 
popołudniu do Genew:t. 



Pierwsze posiedzenie n~wego parlamentu 
21anls·ław car marszałkiem Sejmu, Aleksander Prystor marszałkiem Senatu 

1'ięlm11, afaMCft.y, prcJ.'&Ui.e letni I wodnictwo. w pracy na rzecz dobra Państwa nie Przystąpio.no do wyboru marszał-1 Mar~ek: Mamy tu zatem dwfe 
dzień. J»t o uieunątej zarówno w.z Na sekretarzy zapraszam posłów: , ustawać, a troskę o jego godnoś~. ka. . propozycJ_e, wobec czego zarządzam 
Witjalriej, jak 10 gmachu Sejmu, I Kopcia Tadeusza i Tarnowskiego 

1 
zwarto6ć i moc, za pierwsze mieć Pos. Schaetzel zgłosił k~ndydatu: I gł~sowa~1e. P~zyczem głosować. bę-

rr1th bardzo wielki. Publiczność sto- Artura. 1 sobie przykazanie". rę posła St. Cara (oklaski). InneJ dz1emy Jako pierwszą propozycJę p. 
~alla formal.114 bit~ 0 bilety na go.- I Ode11ytam rotę ślubowania i pro- l P. Sekretarz Ke>peć: ślubuję. kandydatury nie zgłoszono i pn:e- Nowaka, jako dalej idącą. 
kr/§. Wewnątrz gmachu nie wiele szę panów sekretarzy, aby zechcieli ! P. Sekretarz Tarnowski: ślu!Juję. , wodniczący oświadczył, że może wo-1 W głosowaniu wniosek p. Nowak:\ 
łif hłienilo. · Znikły tylko napisy i zło.żyć na moje ręce ślubowani.:~, i Przewodniczący: Wzywam Panó\.\ : bee tego uważać, że wybrany został upadł, wobec czego przeszedł skład 
uyl6y posuzeg6lł&-ych klubów, ściooy przepisane art. 39 Ustawy Konsty-, Sekretarzy do zajęcia miejsc w Pre~ I marszałkiem pos. Car. (Huczne okla komisji propono-wanej przez p. Mar-
zdobią piękne o~zy Stryjriskiej„ tucyjnej. zydjum. P1rzystępujemy do składa- ' ski).. . szalka. 
n.aMjq,ce chlodfl,efft,u ~ meco Pnewodnicący odczytał r?t~ ślu- i nia ślubowani~. · 1 Przewodnicząc~ n~tępm~ zapytał P. Miedziński: proponuję, aby wo 
elepla. Nowi posWurie za.jmują miej- bowan~a: . . , , j Po o&::z!'tamu pr~ez sekr.etarza p. C~ra, czy przyJ~UJ.e wybor. P. ?a_: bee szczególnego charakteru zadań 
sca na.razie wedl~ ~go W11boru „Sw1adom obow1ązk?w w1~rno.-s~·1 . Tarno'W'f!kiego, roty slubowa~ia, se- 1 proo1ł o pozo~taw~eme m~ g<>?zmy komi·sji regulaminowej, przewodnie 
- nafwiększe 11f.'Stki pą;n,wją na daw- wobec Pa6stwa, Polskiego, slubuJę 1 kretarz Kopec odczytywał hstę po- cza.su na udzieleme odpow1edz1• two nad jej obradami objął osobi
nJch ?nkjaca,ch P. P. S. Naog6ł, prze- uroczyście i zarę~am honorem, ja· I słów, przyczem każdy z wyw<iłanych f Przewodniczą.cy :vobec tego zarzą- ście p. Marszałek. 
watcij4 ft.010e t~ne, ale jest du:ty ko PO'Seł na Sejm Rzeczypo.spolitej, złożył ślubowani~. dza przerwę godzmną. Propozycję tę przyj~. 
prount tla.wmycA. ma.;omyck z P<>-

~~ toa~:rn:. ;~s=: Przyjęcia WJboru, rzut oka na przyszłość I przeszłość ldraczenie obrad 
bufet byt bort&o ożywiony. Choq nie O godz. il,40 p: teligowski wzna- łalność obecnego Sejmu - pierw~ mu·szą być zastosowane takie meto- P. Marszałek: Ponieważ nie mo-
ma. ittż partyj i partyjek, dobór ud!i wia po-siedzenie i zwraca się do p. szego, który się zebrał po wejściu w óy pracy, aby Sejm stał się instytu- żerny zwlekać, zwołuję zebranie Ko
przy poszczególn11ck stolach da;je· po- Cara z pytaniem, czy przyjmuje wy- życie nowej konstytucji - obracała cją zdolną do praey pozytywnej i misji Regulaminowej nieEWłocznie, 
le dl.a 11.iejed~j reflebji. bór. się ściśle w ramach konstytucji i twórczej, i aby mogła w nim krysta- w 15 minut po odroczeniu posiedze· 

ObydtOG posieduma odh1/l:y się w P. Car: Przyjmuję. nie wychodziła poza te ramy. Jizować się wola zbiorowości, repre- nia. 
„.•tr 1·u .....,.k,,.,; .... .- -..nng• ..,,,. y •• p ż · t · ł' Posiedzenie odraczam do dnia J·u-,....., o vr- ~1 1""1 ~~~ • „.z „. . ehgowski: Proszę Pana Mar- Doświadczenie własne i nietylko Z(:n owanej przez pos ow . 
.1~-'e „.,,,_,stk•AL c-•- 1-~w gabi·„„t•• łk ł , trzejszego, do godz. 11-eJ· rano . ........., ..,u_„ ..,"' :<a<nww '"" .... sza a o zajęcie miejsca matsza - własne, v; ska'Zuje nam, że sięganie I jeszcze jedno: Musimy uczyni~ 

Ored•le p Prezndenta kowskiego. Sejmu po władzę rządzenia odbija wszyscy razem zbiorowy wysiłek, a· Ob s 
Ir ' y P. Marsz. Car.: tVysoka Izbo! 

1

. się zgubnie na biegu spraw państwo by w sejmie naszym panowały dobre radr 8ftll0 RzvczvpaspollteJ Prosiłem P. Przewodniczącego o Z'.ł· wych, a może nadet zaciążyć nad Io· obyczaje. Rozumiem, że przy ście· o godz. 4-tej popołudniu odbyło 
O godz. 10-ej min. 1-0 premjer Sla- rządzenie przerwy w obradach, I sami Państwa, nie przysparzając ;ga rani u się poglądów w ferworze dy- się pooiedzenie Senatu. Przewodni· 

wek z trybuny marB.'l:ałkowskiej ,„„ gdyż chciałem, idąc śjadem trady- 1 memu Sejmowi ani laurów, ani chwa skusji, może nieraz dojść do użycia czył z urzędu, jako naj~tarszy, sen. 
imieniu Pana Prezydenta Rzeczypo· cji, zapoczątk:oVl'.anej p~zez P. }far~ ły, gdyż liczne i wielogłowe cialo słów, lub zwrotów ostrych; ale na- Horbaczewski. Po odebraniu ś!nho
spolitej odcrzytał orędzie; szałka poprzedmego Sejmu, zapylac 1 nie posiada warunków niezbędnych wet najostrzejsze zwroty muszą być wania od senatorów, przystąpiono 

Ciężką dolą Narodu ujarzmioM- P .. Pr.ezydenta R~eczyposp~lit~j. CZ'f j do rządzenia i nie może być ośrcd· utrzymane w ramach fonń p()praw- do WY'boru marszałka. Sen. Świtalski 
go, krwawą. ofiarą kilku pokoleń, obJęc1e przezemme stanowi.ska Mar-

1 
ltiem woli, przejawiającej się szyb· nych i zwykłej przyzwoitości, zna- postawił kandydaturę b. premjera 

zapłacić musi.a.la Polska za złą or-I szalka Sejmu spotka się z apn.'1a- 1 ko, sprawnie i stanowczo. mianującej ludzi o odpowiednim po- Prystora, sen. Lewandowski, wybra
ganizację Państwa, za złe prawa, za tą z jego strony. ·I To też sejmy z okresu sejmowładz ziomie kultury. ny z Warszawy, wysunął kandyda
wybujałą sw~wolę, za brak_ p~wag\ i' T.~· co pod rząd:m dawnej k~naty- 1 t~a - mi:mo wielkich ambicyj, nie . Wysoka Izbo!. Rok, w którY_m ~Y: I turę sen. Wacława Sieroszewskieg-o, 
władz dawneJ RzeczypospohteJ. tucJ1 było tradycJą rozumną 1 prę· cu~szyły się powagą. ! Jemy, rok 1935, Jest rokiem w1elk1P.J prezesa PoJ.skiej Akademji Literatu-

Los. z.rządził, że.w ~odzinę. mro- kną.'. stało .się P~ r~ądem konsty-
1 

W swoich ."l'.wagach o Rządzie żałoby. (P?słowi~ ~staj!!). '~tym ry. W głosowaniu taj.nem kartkami 
ku n~~1ęilszego ~1el~1 .człowiek - , ~UCJl noweJ obowiązkiem, wy~ływa~ ·, RzeczypospohteJ" Rousseau dał te- ro~u zakonczył zye1e Jozef P1łs11d· 1 b. premjer Prystor otrzymał głosów 
w dz1eJach Polski naJw1ększy-ge- I Jącym z zasad obecnego ustro1u, kto mu dobitny wyraz, mówiąc o daw- ski. 75, sen. Sieroszewski głosów 12. Na 
njuszem swej myśli, trudem całego ry w osobie Prezydenta Rzeczypo- nych sejmaeh, że wprawdzie nikt Czy mam Panom przypominać.I zapytanie przewodniczącego Horba- · 
ży<!ia ~romie~ił nasze ~kole~ie. Vl \ s~!itej .widzi . Gł~~ Pań~twa, sku- niemi nie rządził, ale też i nikt nie czem· .by! w P?lsce i. czem był dla ! czewskiego, czy nowoobrany marsza-

. Narodzie rozbitym uśpione siły od- piaJąęą Jednolitą 1 me.podzielną wła- okazywał im posłuszeństwa. Poza Polski Jozef P1łsudsk1? łek wybór przyjmuje, p. Prystor po-
nalazł, Państwo wskrzesił, a nad). dzę państwową oraz czynnik nad- tą, że tak się wyrazę, stroną kon- Zbyt żywo, zbyt głęboko przeżywa prosił 0 godzinę czasu. 
;rozbudową jego mocy do zgonu pra- rzędny,_ czu~ająe:y nad harmon,ij- stytu.cyjną zagadnienia, istnieje je- my ból po Jego stracie. Po zgonie godz. 6-ej wznowiono posie-
cował. nem działamem naczelny.eh organow szcze strona druga - obyczajowa. Józefa Pił3udskiego Polska się czu- dz ie. 
· Myślą -przewodnią ootatnich jel!o \ państwowych. W polskich sejmach strona obycza· 

1 
je osieroconą. p d · H b . 

lat było, by siłę i rOZllrój Państwa Po otrzymaniu od P. Prezydenta jowa wymaga jeszcze wielu trosk i , PremJ'er obecnego R"ądu płk s•a k' rzewot ~uczący se~. or paczet\\-
d · . 1 I · d · · d d . . . ·1· ... • • • . s I zapy Uje ponowme sen. rys o-na powa ze 1 mocy dobrych praw u- p1 zyc lY neJ o pow1edz1, z ecy owa· I stanowi wdzięczne pole do pracy. wek w J. ednem ze swych przemówień bó · · to .1. ł · b, · , p , b . M • . ra, czy wy r przyJmuJe. grun wac. em się wy or przyjąc. rzyznac trze a, ,ze Pan arszałek zadał sobie pytanie co nam może . . 

Na t · kt' · · D · k · p t b' , d · · d K · · ' Sen. Prystor: PrzyjmuJę (huczne . prawa as roJu, oreJ ~1ę doma- ·
1 

z1ę ując ano~ z~, en wy or'. po~rze ~1eg~ seJ.m~, r. az1m1erz . zastąpić tę niepowetowaną stratQ,l oklaski). 
gał, została dokonana. Wmna on:i _ pragnąłbym .o~pow1edziec w całeJ św1talsk1, wiele jUZ pod tym wzgl~- 1 którą poniosła Polska wskutek śmicr . . 
zabezpieczyć Polskę przed powro- pełnj zaufaniu, którem mnie Pauo- dem uczynił: nietylko wybitnie pod- ci Jc>zefa Piłsudskiego _ i na to I Mars~łek Prys~or _( obeJmUJąc 
tem nieszczęsnych upiorów przeszłv 1 wie obdarzyliście. Ale zdaję sobie niósł sprawność prac sejmu, a le pytanie odpowiedział: _ Prawo 1 1 

p:ze~od.mctwo): Dziękuję za zaufa
ści, które ją do upadku doprowadzi- sprawę z tego, fie zadanie, które wy· przyczynił się w dużym stopniu do '. Proszę Panów!_ Tak postawione I me~ Jaldem Wysoka. Izba obdarzyła 
ły. I 1·asta przedemną nie jest łatwe. ; ugruntowania powagi Sejmu. I przez p. Premjera zagadnienie jest j mme, wynoszą.c mnie na tak zasz-

Nowa KO!D.stytucja powagą praw ' Po uchwaleniu przez sejm poprzC'- Nam przypadnie wdzięczna rola jednocześnie płaszczyzną, określają· l czytne stanow1s~o. Marsz~ł~a S~na· 
zasadniczych wprowadza w życie! dni nowej konstytucji, zachodzi ko dalszego kontynuowania zapoczątko- cą stosunek Sejmu do Rządu, płasz- t~ RzeczypoS\poh:e~ PolskieJ. N1ec_h 
Państwa stałość i .lliłę działania je- / nieczność wprowadzenia jej w ży- wanego dzi~ła.. . I czyzną niewątpliwie bardzo szczęf.li p1erw~zą czynnos.c1~ ~enatu będ,zie 
go 01rgan6w,. ustala rolę i z~da:iia · cie w caJej pełni z zachowaniem za- Po oparem zyeia parlamentarna- wie ~braną. Będę czuwał, aby z tej ·?~d.ame hołdu pa~1ęm Teg?, ktor: 
katdego z mch, określa gramc~ 1ch .równo litery, jak i ducha tego donio go na nowych podstawar.h, rola po- : płaszezyzny Sejm nigdy nie scho-! Z) c1~ od_da~ .za to, zeb~śmy, Jako ~e 
obow~ązków i. upr~wnień: ~aczel· slego dla przyszłoŚ<Ci państwa aktu sła uległa całk_owitej z1?1_ianie: po• i ciził. I na.t.1stm;h I pracow~h dla dob~a Je
nem ich zadamem Jest sluzeme Rze- ustrojowego. Nowa konstytucja okre seł .odzyskał mezl\letnosc od szta- ! Raz jeszcze dzękuję Panom za wy- g? ideałow. (Parommutowe m1lcze
czypospolitej. Sejm i Senat powo-, śła w sposób odmienny rolę Izb t'- bu partyjnego i będzie się mógł kie I bór, ale - zarazem - proszę Pa- me). 
łane są do tego, by drogą uchwał/1 stawodawczych w hierarchji naczel r:ować własnym sądem o rzeczy. nów i apeluję do Pa.nów gorąco, a- Marszałek: Mamy teraz przed s~
swoich stanowiły prawa i sprawo· nych władz państwowych. Sejm jest W związku z tern praca w s.~jmie by to zaufanie, które mi Panowie bą obowiązek uchwalenia regulam1-
wały kontrolę nad działalnośdą niewątpliwie ważnym organem pań- musi być zracjonalizowana i ujęta diisiaj okazali, przekształciło sie w nu. Jest meczą zrozumiałą, że musi
Rzą~u. . . . stwowym, organem niezbędnym, bez w ścisłe normy or~aniza~yjne, ja~ ! st{lły stosu.nek wzajemnej życz!i~o- mr wybrać. ko~i.sję, która reg.ula-

W1ei"zę, iż poezynan1am1 tej Izby którego nie podobna sobie wyobra- zresztą w kaidem ciele zb1oro-wem l • ści i nadmieniam, że ze swej strony mm opracuJe, a ju.tro go uchwalimy. 
kierować będzie troska o danie zić prawidłowej, rozumnej i celo- licznem. Jest to tembardziej kooie- uczynię wszystko, co będzie ode Na propozycję Marszałka wybra-
Rzeczypospolitej praw dobrych, wej organizacji Państwa. Sejm poi- czne, że cała technika pr.a.cy we· mnie zależne, aby Panowie Posło- no komisję, złożoną z 7 osób, w któ- ' 
Wzmagających jej siłę i powagę. ski jest ,pierwszą Izbą Ustawodaw- , wnętrznej musi ulec gruntownej wie, wszyscy bez wyjątku - mogli rej skład weszli: senatorowie Bo
~yiczę Pa.nom, byście zdołali wznieść czą, or.az posiada szerokie upraw- zmianie, gdyż wob~c nieistnienia klu · znaleźć zjl,W1Sze u mnie życzliwa ra· browski, Ehrenikreutz, Horbaczew· · 
swą .pracę na należ~ą wyż~nę i a· nienia w zakresie wykonywania kon- bów polity~znych w Sejmie, każdyJ dę i pomoc przy wykonywaniu ·oho- ski, Makowski, Rostworowski, ~wi- . 
byśc~e. w przy.szł?śc1 me>gh. na jd I troli nad działalnością ~zą-d~ .. Ale P?S~ł b~zie dęcy?owa! za samego wią~ków poselskich - ale proszę o talski, Te:likowski. Na wniosek. se.n. 
wymki spoglądac z poczuciem do„, w tych ramach zamykają się Jego 81ebie, me oglądaJąc się na narzu- wzaJemność, bo tylko we wspólnym Makowskiego marszałek obeJm1e 
brze spełnionej służby dla Rzeczy- kompeteI11Cje. Funkcje rządzenia cone mu zgóry nakazy· partyjne. naszym wysiłku będziemy mogli przewodnictwo komisji dla uchwa· 
J.to&politej. Państwem do niego nie należą. Nastąpi więc niewątpliwie więk~ stworzyć nowe formy polskiego par- le:nia regulaminu. 
Warszawa, dnia 4 października 1935 I oto pierwszym zadaniem mojem sze zróżnicowanie, większe zindywi- lamentacyzmu. Następne posiedzenie dziś popo-

Prezydent Rzeczypospolitej będzie czuwanie nad tern, aby dzia- dualizowanie prac Sejmu. Mimo to j . łudniu. Dokoinany na niem zostanie 
IGNACY MOE!CICKT.. wybór wicemarszałków. 

Po •~~~'!~'!! któ„go Następnie P. Mamałe~~:~~~ fo:~i=~~u. ~~!.U~'BI i:·.~:•zczupły. P. P••mie• Sł•-' Depuza prezvde nta 
Starzvński e20 Izba wysłuchała stojąc, premjer świadczył, że P. Prezydent Rzeczy- musimy .zająć się teraz uchwale- wek w swym doskonałym wywiadzie I 

. Sławek oświadczył: · 11iospolitej, zwołując Sejm na otwar- niem regulaminu. Dla przygotown· p<>dkreślił, iż Sejm może ugrunto-
Na przewodniczącego do cza Jul' cie określił tę sesję jako nadzwyczaj nia regulaminu proponuję powoLl·· wać swój autorytet, wypracowując Urzędujący wiceprezydent m. War 

wyboru marszałka Sejmu, Pan Pre- ną i wskazał jej przedmiot. Sbno- nie komisji w składzie pp. posłów: bardziej rzeczowe metody obrad, niż szawy Pohoski rozesłał do biur i u
zydent powołał posła, generała ż~- wią go dwa zagadnienia zasadnicze. Miedzińskiego, Podoskiego, Schaetz· przedtem. Wydaje mi się, że opraco- rzędów zarządu miejskiego depesz~ 
ligowskiego, który złożył na Zamku t. j. ukonstytuowanie się Sejmu o- la, Byrki, Osińskiego, Stpiczyńgki2- wanie nowego regulaminu posiada bawiącego, jak wiadomo, w Stanach 
na ręice Pana Prezydenta ślubowa- raz uchwalenie regulaminu. W tych go, Starzaka, Tomaszkiewicza, Hut- znaczenie tak ważne i podstawowe, Zjednoczonych A. P. prezydenta 
nie. warunkach po wyborze Marszałka trn - Czapskiego, Kielaka, Bilaka. że aż n.a.dto wyczerpują.co uzasad- Starzyńskiego. 

Proszę pana posła o objęcie prze· Sejm11 powinniśtny przystąpić do Szczepańskiego, Siody, Walewgkie- nia wniosek o rozszerzenie składu Depesza ta brzmi: „Załączam po-
wodnictwa. wyboru wicemarszałlców i !'lekreta- go, Długosza, Kamińskiego i Son1· komisji regu,laminowej. Dlatego, zga zdrowienia dla wszystkich dyrekto· 

Poseł tełigowski objął przewod-1 rzy. Nie posiadamy jednak re1ml11- mersteina. dzając się całkowicie na przedsta- rów i pracowników samorządu mi:t-
11ictwo i oświadet:ył: mln\l, gdyt dawny przestał obowią· P. Nowak: (lekarz 2 Chor2own, wiony przez. p. Marszałka skład ko- 1Sta Warszawy. Widzę wiele ci ~ka -
Powołany przez Pana Prezydent.li zywać wr~z z dawną konstytucją. I na p"lecenie marszałka pl'zemawia mięji 1 stawiam wnio$ek o rozszerze- wych rzeczy. Uczę się metod pracy 

R.zeczypo.spolitej, po złożeniu na je-1 Zachodzi . zatem konieczność okrt>śle J 'I miejsca ) : Uważam, iż przed-stnwio nie jej składu j eszcze o siedem do j amerykańskiej, by zdwoić nasze w1.-
·JO rtce ślubowania, obejm.aję ~ nia nietylko funkeyj Prezydjum, a· ny przez p. Marszałka skład komisji dziewięciu posłów. i siłki w Warazawie". 
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Jllkle zmlanv wprotoadza Ząciorąsq nowqch n1ar!izalków 
DOr.JV re2u1amin seJmowv 
~~ ==et~~e~~!:= Stanisław Car 
lono przyszłj' regulamin sejmowy. 
Ustalono m. i.n. w regulaminie, iż 
&rjm posiadać będzie 5 wiceniarszał 
ków i 8 sekretarzy. Przewodniczące
go komisji wyznacza maramłek Sej
mu. względnie wybiera komisja. Li· 
czba komi".!yj i komU!yj zo.stają usta-

' Jane przez Sejm, s wyjątk~eni dwu 

1Stanrsraw car, urodZony w War
szawie dnia 26 kwiet.nia 1882 roku, 
po u.kończeniu atudjów prawniczych 
poświęcił się początkowo adwokatu
rze. W roku 1917 wst.ąpił jako refe
rent do orga.niztljącego się wówczas 
depa.rtamentu sprawiedliwości Tym
czasowej Rady Stanu, będącego za
wiązkiem późniejszego Ministerstwa 
Sprawiedliwości. Od grudnia 191S r. 
jest szefem kancelarji cywilnej Na-

• · ko:n:myj, przeWid~anych przez, kon
.stytucję, a mianowicie regulamino
:wej i budżetowej. Skład k0m"3ji u
stala marszałek Sejmu. Bejm może 
uzupełnić skład tej komisji. czelni.ka Państwa J~fa Piłsudskie-

- Poełom strącać się będzie z djet ~o, na kt.órem t.o st:anow_i~ po~t:i--
5011 z.a opuszczenie jednego pOiSiedze Je do roku lS-23 do chwth us!4p1ema 
nia. Najdłuższą dyskll8ję wywołał Ma.rmiłka. W roku 1920 b1er?.e n

dział w kampanji bolszewickiej jako 
ułan, przydzielony do 10 dywizji gen. 
Żeligowskiego. Uczestniczy w wal
kach z a.rmją Budiennego oraz w o
bronie oblężonego Zamościa. W maju 
1928 roku powrócił do adwokatury. 
W tym czasie podjął wydawnictwo 
czasopisma ·prawniczego ,,Palestra", 
kt.órego był założycielem i redakto
rem. W maju 1925 roku objął stano
wisko prokuratora Sądu Najwyższe
go, przydzielony równocześnie do Mi
nisterstwa Sprawiedliwości do prac 
ustawodawczych. W ~rwcu 1926 r. 
zosł.a.je powołany przez Pana Prezy-

denta Rzeczypospolitej na etanowt
sko szefa kancelarji cywilnej. W li
stopadzie 1926 roku zost.aje wicemi
nistrem, a w grudniu 1928 roku..-mi
nistrem sprawiedliwości w gabine. 
taeh premjerów: Bartla, Świtalskie
go, Sławka, wreszcie w r. 1930 w ga
binecie Marsza.łka Piłsudskiego. Ja
ko minister sprawiedliwości, prze
prowadził nowy jednolity ust;rój są

dowy wraz z procedurą karną. W li
stopadzie 1930 roku zostaje wybrany 
posłem na Sejm i oddaje się w cało
ści pracy na terenie pa_rla~entar
nym. 

art. 27 regulaminu, zabraniający in-
. terwencyj poselskich u władz. 

Artykuł o djetach poselski-eh zo-1 
stał .!lkreślony, gdyż projekt o dje
tach poselskich zostaje oprac&Wany 

.Aleksand·er Prystor 
przez Ministerstwo Skarbu. 

Poszczególni posłowie mają pra
wo zgłaszać efo każdej komisji uwa
gi na piśmie, które muszą być od
czytane przez przewodniczącego. 

Wobec tego, że Sejm nie posiada 
klubów, kontyngeut czasu zostanie 
określony na zasadzie porozumienia 
między posłami, w przeciwnym ra
zie ustali mai-Szałek Sejmu. 

Do trzeciego czytania . posłowie 
nie mogą zgłaszać poprawek. 
Każdy poseł ma prawo zgłosić in

terpelację, odpowiedź może nastąpić 
na piśmie, bądź ustnie. Wykluczenie 
z komrsji nie powoduje utraty djet. 
Sąd marszałkowski nie może za

wiesić posła w sprawowaniu man
datu. 

Regulamin, starając się o dobre 
obyczaje pose1skie, wprowadza san
kcje dla wyroków sądów marsżał

kGwsk.ich, wprowadza komisje stałe 
i niestałe, zwoływane dla rozpatrze
nia danego zagadnienia. Wprowadza 
również prawo zadawania pytań z 
miejsca, wreezcie ustala, że zasad
niczo przemówienia poselskie nie 
mogą trwać dłużej, niż pół go~iny. 

Posłofl11e I. e latorowle 
Jadq do Krakofl1a 

Z inicjatywy grupy posłów i sena
torów, w porozumieniu z marszałka
mi Sejmu i Senatu nastąpi w dniu 
jutnejszym o godz. 0.20 wyjazd 
członków obu Izb ustawodawczych 
do Krakowa, celem złożenia hołdu 
Marszałkowi Piłsudskiemu. 

~ TEATRIJ 

Urodzony na Wileńszczyźnie w r. 
1874. Gimnazjum skończył w Wilnie, 
poczem studjował nauki przyrodni
cze w Moskwie, gdzie uzyskał dyplom 
w r. 1900. Następnie przez 2 lata stu 
djował w Dorpacie medycynę. Na
stępne lata poświęcił konspiracyjnej 
działalności politycznej pod kierun
kiem Józefa Piłsudskiego, którego 
był serdecznym przyjacielem i wier
nym towarzyszem. W owym czasie 
poznał prof. Ignacego Mościckiego , 

obecnego Prezydenta R. P„ u które
go UC'.ZYł się wyrobu materjałów wy
buchowych. Jako członek wydziału 

bojowego P.P.S. organizował i bral 
udział w najcięższych jej przedsię

wzięciach. W r. 1912 został z Krako
wa wysłany przez Marszałka Piłsud-

skiego do Warszawy dla zorganizo- gdy odsze_dł do wojska. 
wania tam „Związku Walki Czyn- Wezwany do Warszawy w m.aJu 
nej''. W trakcie wykonywania tego 1926 r. przez Marszałka, płk. Pry
zadania został aresztowany i osadzo- stor został ponownie jednym z naj
ny w Cytadeli Warsz.awskiej. Po ro- bliższych jego współpracowników, 

ku zapadł wyrok, skazujący go na 7 początkowo jako oficer do zleceń, a 
lat ciężkiego więzienia. Karę tę od- następnie jako szef gabinetu gene
siadywał w centralnej Rosji w Orle, ralnego inspektora Sił Zbrojnych. 
skąd go zwolniła rewolucja rosyjska Niedługo przed zmianą rządu został 
w marcu 1917 r. Pracował następni e mianowany szefem biura personal
w Polskiej Komisji Likwidacyjnej nego Min. Spr. Wojskowych. Z tego 
oraz w 'l''-wie Pomocy Ofiarom Woj- stanowiska został powołany do gabi
ny, z którego ramienia organizował netu premjera świtalskiego, gdzie 
..-v Mińsku powrót uchodźców polskich objął resort pracy i opieki społecz-

·lo kraju. nej. 
W pierwszym rządzie ~fo1·.ac1.ew-i Mianowany premjerem w dn. 27 

c;kiego objął stanowisko podsekreta- maja 1931 r., pozostaje na tern sta
rza stanu w l\fin. Pracy i Opieki nowisku do dn. 9 maja 1933 r. 
Społ. i zajmował je aż do lata 1920 r .. 1 

Protest Finlandii 
przeciw sowieckim gwałtom lotniczym 

H~LSINKI. - Rząd fiński wysto
sował do rządu sowieckiego notę pro 
testującą przeciw obstrzeliwaniu w 
dniu 17 września samolotu fińskie

go, znajdującego się na terytorjum 
własnem ora,z wylądowaniu na tery
torjum fińskiem Samolotu sowieckie
go bez znaków przynależności pań

stwowej. 

HELSINKI. - „Uusi Suomi" pro
testuje w artykule wstępnym prze
ciw częstemu gwałceniu terytorjum 
Finlandji przez samoloty sowieckie. 
Postępowanie Sowietów podkreśla 

dziennik - jest sprzeczne z duchem 

p.aktu nieagresji. 
HELSINKI. - Podczas cw1czeń 

1vojskowych w okolicach Kronsztidu 
w których udział wzięły najnowsze 
samoloty sowieckie, w poniedziałel; 
w nocy jeden z Mmolotów sowieckich 
przekroczył granicę, krążac nad Ter-

jokami, Kellomae i Haapala. W krót
kim stosunkowo czasie samoloty so
wieckie 5 razy naruszyły terytorjum 
Finlandji, wobec czego rząd fiński 

wystosował notę do Związku Sowiec
kiego. 

Smiertelny wypadek konduktora 
BYDGOSZCZ. - Wczoraj popo- zie przyczepnym, wyskoczył z wozu 

łudniu wydarzył się w Bydgoszc~y motorowego i w tej chwili został na
nieszczęśliwy wypadek przejechania jechany przez rowerzystę. Leliwa 
przez tramwaj. Ofiarą wypadku padł wpadł pod wóz przyczepny, który 
konduktor Leliwa, który, chcąc skon- zmiażdżył mu obie nogi. Nieszczęśli
trolować publiczność, jadącą w wo- wy zmarł w pół godziny po wypadku. 

go humoru, miejscami zbyt ja.3krawe. 
Czarne białe 

Ćwiklińska wyglądała uroczo i 
wycieniowała postać p. Żegociny z 
nadzwyczajną maestrją, przebijają

cą się w każdem .spojrzeniu, w każ ·· 
dem powiedzeniu, zarówno w subtel-(nPAN DAHAZY11

• Komedja konkursowa w czterech aktach Józefa Ellzltisklego 
TEATR NARODOWY) 

1 nych gestach, jak i w gwałtownych 
Miarą doskonaloś-ei komedji jest dem charakter bardziej klasyczny. zespołowej ani też wydobywania ja- 1 spazmach. 

nietylko jej struktura dramatyczna, Bliziński jest pod względem arty- kichś nastrojów czy cech klimaty- I Postać Bajdalskiego rozpłynęła 
ale i mtic jej esencji moralnej. Jeśli stycznym naiwnym realistą, ale cznych, specjalnie trudny.eh zagad- się w interpretacji St. Stanisław· 
ta szybko wietrzeje," z komedji po- nerw realiistyczny zaczyna drgać u nień. Wymaga staranności i bystro- 1 skiego w ·szereg drobnych szczegó
zostaje zazwyczaj tylko m111iej lub niego bardz;o silnie. ści w tym kierunku, ażeby szczegó- łów i szczególików i nie miała ko· 
więcej zręczna igraszka sceniczna. W „Panu Damazym" rzuca Blizi1i- ły drobiazgowego rysunku Elizif:· ' niecznej wewnętrznej spoi'Stofoi, a
Bliziń.ski czerpie soki do tej esen- ski rozgrywkę między sercem a ro- sldego dały całość kdnolitą. Ten e- ni dostatecznie wyraźnych kont u

c.ii nie z jakichś głębszych pokła- zumem, między uczuciem a intrygą fekt re:iiyserja A. Zelwerowicza o- rów. 

I Dele2acJa Polaków z Be12n 
111vJeźdża na Sowiniec 
BRUKSELA. - W tych dniach 

Wyjeżdża do Krakowa delegacja Po
laków, zamieszkałych w Belgji, w 
celu złożenia na kopcu w Sowińca 
-1emi z Bełgji. Ziemia ta. została 7.e
brana .z grobów oficerów polskich, 
kU)rzy po powstaniu Iistopadowem 
183-0 r. wstąpili do armji belgij
skiej. Pozatem zebra.na zosta.ła zie
mia z mogił p6źniejszych polskich 
emigrant.ów i bojowników G niepodle 
głość Polski, jak również piasek z 
nad rzeki Mozy, z pod Liege, gdzie 
Marszałek Piłsudski założył pr?.ed 
wojną jeden z pierwszych oddziałów 
strzeleckich. 

W skład delegacji, wyjeżdżającej 

do Krakowa, na kt.órej czele st.anął 
poseł Jackowski, wchodzą Wincenty 
Halska-Kostek, znany bojownik o nie 
podleg~ć od 1905 r., Sta.nisław Jan
kowski, b. legjonista. i prezes Związ.. 
ku b. kombatantów polskich w Bel
gji. 

Hitler powtórn1e 
w Królewcu 

KRóLEWIEC. - W dalszym cią
gu podróży po Prusach W schodni eh, 
która dotychczas miała przeważnie 

charakter inspekcji wojskowej, kan
clerz Hitler po zwiedzeniu portu wo
jennego w Piławie, szeregu garnjzo
nów armji lądowej, kilku nowych 
lotnislr oraz po zwiedzeniu Elbląga i 
Malborga, przybył w dniu dzisiej
szym po raz drugi już w bież. tygod
niu do Królewca. Pobyt jego w Kró
lewcu, w stolicy wschodnio-pruskie
go okręgu wojskowego, łączy się praw 
dopodobnie z rezultatami odbytych 
inspekcyj. Według krążących pogło- . 
sek, kanclerz Hitler powstanie tu do 
jutra i weźmie udział w otwarciu 
prowincjonalnego zjazdu partji.. 

Dowódca marvnarkl -
buł~arskleJ w Bremie 

BERLIN. Niemieckie Biuro Infor
macyjne podaje, i7. w środę przybył 
do Bremy dowódca bułgarnkiej ma
rynarki wojennej, komandor Wari
kleczkow, w towarzystwie swego a
djutanta oraz przedstawiciela rz~
du bułgarskiego l\fołota. 

svtuatJn aprołl1izacvina 
w Berlinie opano'°ana 

BERLIN. Przy ud>Z:iaJie mi-nlistlrów 
dlr. GoobheJl.sa li Danoogo OO:byJlai s.i~ 
tu IlJalr,ada w 1Ejp/ra.wtle aprowi.?Ja·cji 
luid1oości miasitia Ber:Jin'a. Wetdiłu .ir 

ur:zę~g.o k<Xmtrniikatu mairad.a 
w?,Yikaz.a:ł.a., iż zaopatrnemtic ludmki 
sto-Ji.cy w naj nie'Z<będllliejs~e arly
ku ły wyży1wi.erniia j·es.t ziape""'ini<>ne. 
P e:wn e o gira.n iczien i.a - sit wierd-z.a 
kornwnika.t - :z.ruzmaiczyly -s.ię -Ołdlno 5-

n~z d101s1tawy masła, w mnt„eJS7.ym 
za..ś s1tJo.pn.iiu p-rzy d10s.ta.v,.·ie mię :>a 

wlieprwwego. Komunilkat podlkre
&lla k01n<i.ec-zność ogra.n.icziei1]i.a pu·~ 
1'tamą ·luid\nośf: kon:sumcj& ma;sla, 
w~kaz.ując, 7,e mi'nJs:tea.· wyżywienia 
nialkaz.at post;p,v;i,ć cl-0 dys.pazycj i 
kioff1;SUimietnitów doda.tlk~n~1e konrt.yn
g.ant.y 1:;:1un1alicu i marg.airymu-. D.Ja :tJa
heiz;µi-eczenia rynków mięs.nych .mi
n::istei!'. wydal rÓ-\.\T1oeześn1ie zarzą
dziemra, kitixrych celem je'5t E(Ilra
'\\fiedllii"\\''r po.d-iiał mię~·a p.rod.uko
wamego w kraju. jak i ~l'.10\\iadza

nego z •z,a,granicr, d.la IPMze?Jegól
nmch mi.ejs.ccr,V10śc.i, tio'Jlmiiętych bra
ki1s'.ll1. Te zarzą.(!:z-eni.a wymagają 

jl€ldnaJk pew.ne.go cza.su dila o:>iąigntirQ
ci'Ja p.el!trJ.eg-0 skutku. (PAT). 

d6w życia, rucwet nie z jego więk- na tło aktualnej wówczas dyskusji siągnęła, w sugestywnych zwłas?.- · Z wykonawców innych ról na wiei 
szych namiętności, ale raczej ze na temat pozytywi~u, jego stosun- cza zakończeniach aktów, w pozach kie uznanie zasługują grające panie, 
śmiesznyeh słabostek i brzydkich ku do życia, przedJStawiając w czar- i sytuacjaich komicznych. Ma „Pan ' zarówno znak<>mita komiczka J. 
skłonności, jakie depra;wują ludzkie nych barwach i wykpiwając w po· Damazy" na scenie polskiej swoją I Krzymuska, która z postaci p. 'J'y

charaktery. Wyibija się na plan pie"l·- staci Bajdalskiego typ pozytywisty. hi.storję, ma na scenie warszawskiej / kalskiej zrobiła prawd:ttiwe c&cko 
wszy wśród motyWów, któremi ope- 1 Robi to z pewnyin naiwnym wdzię· swoją świetną. tra.dycję, by przypo- gry aktorskiej, jak i A. żeliska, bii·-
1·aje jeden: małżeństwo wbrew woli j kiem, nie wdając . się w żadne dysku- mnieć świetną kreację 1\1. Frenkla 1 uzci mila, sympatyczna Helena, jak 
serea, dla ratowania jakiejś fortuny, ; sje i nie zagłębiając się w te żagad- w roli tytułowej i niezapomnianą wreszcie Nina Świerczewska, którn 
podtnymania, jakiejś pozycji spote-! nienia. Pokazuje raczej zewn~tr'lne grę K. Kamińskiego w roli Bajdal·· ' z pastelowym wdziękiem i pełną wy
cznej. Ofiarą pada <lziewczyna ck li- , ksz.fałty życia, niż jego jakieś uta-I skiego. Reżyserja A. Zelwerowicza ! razu bladością pokazała postać bied· 
wa, zacna i miła, którą wbrew woli 

1 
jone siły. W rysunku tej strony ze- nie poszła po drodze żadnych ekspe- I nej Mańki. Stereotypowo ujQte 

jej serca chcą wydać za innego. I wnętrznej wykazuje wiele staranno- rymentów odświeżania i zbyt żywe- I przez aktora postacie Seweryna i ··1c nłe r.11e nic nie słnszałJ 
Bliziński nie bawi się w jaki0ś i ści i pracowitości, podobnie, jak go wypełniania barwami - co za- ' Antoniego, raczej schematy niż ż.v· .I W ' ~ 

zbytnie subtelności psychologiczne, I współcześni rysownicy humorystycz zwyczaj ostatecznie kończy się na 1 wi ludzie, wyszły w interpretacji BIALOGRóD. - Dziś rano przy
przedstawia zazwyczaj dwa światy; ! ni. Gra akto1iska nie jest tu gubie· szarży - ale poszła raczej w kierun 1 pp. W. Pawłowskiego (Seweryn) i )yl tu bułgarski minister si>raw ia
ludzi zaenych i ludzi pPZewrotnych, j niem się w szczegółach, ale koniecz- ku ujęcia !'!tyłowego i umiarkowa- 1 J. Pkhelskiego trochę sz. ablonowo, 15ranicznych KiosseiwaI10w. W po
przeciwstawi.a so_bie dwa kolory, I n.y,m :varun~iem w i~te.rpret.acji BI.i- nego ~ tonie. I to jest chyba. na.i· niemnie.j jed~a~ stylowo: Bardzo łu~~ie zło~ył on wizytę premj~rowi i 
c z ar ny i b i a ł y, co przed~- zmskiego Jest własme ·wydobycie · właściwsza droga. dobrze i wyrazm(? postawił rolę Ge- mimstrowi spraw .zagrarucznych 
wszystkiem rzuca się w oko w „Pa,.· 1 szczegółów. ' · W kreacji Zelwerowicza, który ni,a p. T. Wesołowski. Stojadinowiczowi. 
nu Damazym". Dąży do twor~eni:i. Mistrzem w podpatrywaniu i wy- grał rolę tytułową, interesujące by- W oprawie scenicznej St. Jaror- Na pptania dziennikarzy w spra. 
nowych schematów, oddalając: się dobywaniu szczegółów jest A. Ze!- ły raczej nadzwy<'zaj pomysłowo kiego świetne przedstawienie na- wie ostatnich wypadków w Bułgarji., 
od typ~w.yc~ i tradycyjnych, jakie _werowic~, któ~cm~ słuszn~~ ~owie- I zagran; przej~ci~ od nas!rojó~. d~i· brało blasku niezwykle pociągają· l{iosseiwanow oświadc~ł, iż nic nie 
przewazaJą Jesz,cze u Fredry, nada- rzono rezysenę teJ komedJr. Nip na- ! humorow, CZ\' teil naodwrot, amzeh cego spektaklu. może na ten temat powiedzieć, gdy:i 
jłc jego komedJom pod tym wzgl~- stręcza ona pod względem techniki l same wybuchy do.hrego ciy tei; z.le- z. L. od miesiąca j.est nieobecny w SoijL 
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I\ UP I E.C I HANDEL 
Bolączki drobnego handlu Zion po1ła 

Widawa Wiślickiego 
Kupiectwo żydowskie poniosło Do niedaWD& jeszcze najpoważ... Rozporządzenia te miały na celu u- nak odbywa się przy częstych wiey- którym jest handel detaliczny, a któ- wielq stratę. Zmarły przedwczoraj 

niejszą OOlączk:.i& ha.nd:l:u detalic2!ne- regulowanie spraw higjenicznej tach przedstawiciela władzy w przed- ry winien przecież cieszyć aię zaufa- poseł Wacław Wiślicki długoletni pre 
IO była. aprawa. zbytniego ucisku sprzedaży, lecz interpretacja przepi- siębiorstwie. Jeżeli do wizyt poli- niem wśród konsumentów. aes Centrali Związku Kupców, wie&
mb,J' poda.tkxiiwej przy jed».oczea. sów była dokonana. w sposób·tak do- cjanta dodamy wizyty ~ekwestrato- Te metody nie odduaływują na prezes Izby Przemysłowo-Handlowej 
nem .talem spadku obrotów i doch<>- tkliwy, że odczul to prredewszyst- ·rów, komisyj sanitarnych, akcyzowej kupiectwo wychowawcm. Częst.o zda-~L- w Warszawie, był interesów tego ku--· Niskie zarobki pracownic.ze, kiem handel detaliczny, mim<>, że po- i innych, będziemy mieli obraz wa- rza się, że grom, który ma trafić w .. 
besrobocie. wzrastająca. koak:urencja, stanowienia odpowiednich przepisów rnnków, w jakich pracuje handel. dostawcę detalisty, trafia właśnie w 

piectwa rzecznikiem pełnym energJ1, 
......... odo ff-i-.... ..ł-->-- "d . -.l.., • • t . ta od c ść . .......: tos detali·słn, 1'edyn1'e „ ~- ....... -łędn że a jako człowiek o rouegłej skali za---- :ma o........,..u uuin7 -.n:m o i w•<lS.CJwa in encJa us w awcy zę prasy mepowauUle us un- .,.. ~ r.e.,,~ ~-.. -. interesowań na terenie gospodar-
handln elementu niefachowego, szła w kierunku uoormowania pew- kowuje się do handlu, szykanując ten pierwszy miał większe motłjwo-. ~ czym, rzecznikiem wielce wśzech-.._."""-ĄTV ~ katastrofalne i nych kwestyj w całokształcie obrotu wyraźnie ten odcinek życia g06po- ści uchylić wcze§niej głowę. stronnym. świadczy 

0 
tern naj~iej 

zrodziły cały BZelle&' bolączek. z kt6- handlowego. Wszelkie przepisy s:o- darczego, starając się wykazać, wąt- Stąd podenerwowanie wśród ku- ' 
---li 1--L.. • ku · · d 1. . ._, __ .t:_: • • twa . . .echęć do niestrudzona działalność Zmarłego ~wa~ ..-garusowane · "ftlec- sta3·ą wprowadzane, nnł"T.Vna•ąe o p nreJ zresztą JCU\.<.mC.l, nad'F.UMTeza.J- piec ~_..,.....,,_ 1 m 

... Y"'-J ~ " -„ J. ·' :--e--
1
·:..n--;--:-- d · 'ć · ,__

1
. w wielu organi~j ach żydowskich o t--. detalu, gdy tymczasem podstawy o- ną dbałość o kieszeń konsumenta. pracy i me na „,..,,. się z1wi , Je:c..o:: i ha k+--- poł ~~ri 

Sci,,.&..:-~ ~ _,_. l. •. h . h t ł . Stąd d . . f „ ł . . k . ki . ty h e ra ""'-he s eczno-gv"'P""'arczym. ~ąą mę na l.AIUCJ mJi an- brotu t. j. produkcJa i ur zupe me wyra za się meu nosc spo e- orgamzacJe upiec e ma.Ją w c W ta+-· h ła · h d . del ..L.4-N- ..ł..n."-:- · • oe w.ic zw szcza ezasac uw ~. .........,~ oddawał się na to nie są przygot.owane. czeństwa do swego aprowizatora, warunkach utrudnioną pracę. . ,.._, !.-! •1 . ' pod ....... ~ _..... ... _ __.... ~. \,. f pracy 1 wysl!U\.ow ~15Więet organrz.a-
... ~ ~ ł""-"a ...... vw,rc.„ u a- Rezultatem regulowania sprawy · ~~ł..ł • l eh "ród jąc. łe będzie ona korzystna zarów- cji instytucyJ "1"""$\e ezy ws 

DO z punktu widzenia ogólnej gospo- ~~~:!~:ii s:~~:::y~h 7 ::::ci~ Oddłużenie pracewnikó\V 11aństwowrch ludności . ~}ki~i~j. Btralislki .t~!:1 

' darld ekonomicznej, jak i interesów • I hta•dlU stwon1e111a wie eJ cen neJ i.""",,.-
t.ego odcinka. Niestety, drobny han- od detalu do producenta były proto- a ID eresr Uli tueji .kredytowej spółdzielczej, której 
rtel doznał zawodu, gdyż obietnice, kuły policyjne i wysokie grzywny. W IOISf..a.im.i.ch czas ach ooraz czę- włókiieID!ntitltwa, jak do'Wlodzą bowiem realizację uwaiał za jedno ze swych 
jakie od kilku lat były czynione, po- Ministerstwo Przemysłu ~ . Handl~ śdej uik;aizu.ją się w pnasie cod:z.:-e1t- dochod)zenfo .ainlk.iietowe, ~owa- najważniejszych zadań. 

;zytywnyeh k<>rzyści nie przyniosły. przy pomocy władz admm1stracyJ- nej i.nfor.macje w prz.erlmrl<>cie pro· dwne ~ I:th':!tzyfrut B.a.<llania Ko.n- Stojąc niezachwianie na gruncie 
. Handel detaliczny czuje wpraw- nych re~ulowało niejednokrotnie ~e~ jeikitów, dotyczących ewient. oddłuż.e- i jUlnktiwr i Ce.n, artykuł)'! włókienni- państwoWóści polskiej starał się 
,ddti, ie władze interesują się jego ny detahczi:e, a tern samem P?daz ~I nt1a pr&:iOIWników pa;}stwowych i sa- c.z.e zajmw,ją jedno 'L pienvmy.ch wszełkiemi siłami drobne strumyczki 
'sprawami, lecz występuje to w dośc popyt, pomimo, że są zasadmczem1 marządforwych. Poszc~agólne on~ga.n:r m~aj's'c wśród towrurów, ~pr.zedlaiwa· zróżniczkowanego życia żydostwa 
r.óżnorodny sposób, gdyż posu:.zegól- regulatorami s~unk~w ryn~owych, p1'\asy 111'ie Ó1gran.k,z.ają się tyJk,o do n,ych >n~ za8a:d:ztiia ikred;y/tu m. illl. ra· polskiego skierować w jedni> wielkie 
ne szczeble władzy państwowej, o- zostały zlekcewaz.oi:e 1 zepchmę~e na I pod1amda owej 'Wl?Jmian:ki, leez bard'lo talnego. O'bawiatią.c się, :iż p.rzepro· łożysko praq dla Państwa. 
ciemjąc się o sprawy handlu, regu- plan dalszy. Kupiectwo detaliczne si1n. ia W)1P0>wiladają .siię za prziepro- waidz.erue akcjii . oddłuunliiowe-j, do• I . 
lują pewne kwestje, opierając się na dobrze pamięta adminis_tracyjne re-l ''"ald.zie'niem owej akcji. t;)•cząooj wrzędnlitk.ów, IIOOg'łoby po· . Doskon~ mówca, czł~~ek ~ du· 
wła.8nych obl'!erwarjach i własnern gulow~nie cen. pomaranczy- cukru, . PQ!nliieważ P'l-Zeds~ębi°'ri&twa 1Prz.e- ciągnąć z,a, sobą nową falę niewy- zy~ ,n~IWJe ~połecznym 1 UJmnJącem 
doświ3dczeniu. To spowodowało, że nafty 1 węgla 1 0 tych sprawach '!' Jil/YSEoW~ i handl.owe stasiunkowo w pła.calDJośd ~ w.łókien'llictwie, dery ?b.eJscm. cemony. był .za s:"e ~-

.kupiectwo obracał9 się między nie- or~a~i~cjach. zawodowych czę~~ ruę znacznej mieirze ud1z.ie·l:ały kr.adytu goopodtail'czie r.ap!lezemitmtią pogląd, sci osobiste. ~ic tez d~iwnego, ~e 
god . . mow1 1 obmnsla sposoby zmmeJsze- · t 1 k t . . dd!J: . . b -•-- · przedwczesny Jego zgon Jest dotkh-uz Dl<>nenu za.n.ądzeniami i wre- . b ·'. .. ł d d . m .~n. ;na; 1a nego omsumem om, re- iz o ulż.ell'Kl.e ai;waruuuw.w-o rne po- st tą dl ł . . ~ 

8Zcie poczuło się osamotnione i bez-
1 
n~a potr~e Y mgerencJl .w a z a mi- kretują.cym s.ię z g;rona u•rzęd1rn:1ków wii1nrno ooeómować omd!łu~liia ~ ty- wą ra a. ca ego zycia guopvua.?'-

. silne. Często reguluje się ad hoc mstracyJnych. paOOtwowy:ch i samorząd'owych, t:u1tu z.akwpów to•wia.rowych. czego. 
' gpra.wy handlu detalicznego, co oczy. Jako środek mający temu za.po- stwierd!Zlają <>rue. ii przy dzi~iejeze,j iW łą.C'Qlnóści z po.W!yii&zem ~nie- ---------------
. wiście powoduje, że w pierwszym biedz, powstają komisje notowań i tak nialdwyiręwnej w~1pbaioa1l1111ości reso,w'l!IJille sfory zw.róci'ły się do 
• nędzie za.opiekowały się handlem cen, które dalekie są od narzucania elementów UJJ."l'Lęd1niczych owa akcja Z"1iąizJk!u o motii w.ie ryc:h.łie W3'1Świ~
: władu bezpiecze:ństwa. cen i ograniczają się wyłącznie do oddlluteniowa mogłaby odlbić S.:ę tlenie, czy i w j.akiej miel'l'!Je 'JllO'glo-

Musimy przypomnieć rozporządze- funkcji aparatu fotografującego ry- nad€r ujemnie !l1.a syiullleji finaniso- siki 0 a::z.e!lromo rzJamieTZO!Il:ej ak-cjii od-

WJSłlWI DOISkl 
w Clenlantl 

. nie Ministra Opieki Społecznej o Inek. Tym sposobem organizacje ku- wej firm pirz.emysłowych i ha.ndlo- dłuŻ'ein.iovt€j 0dlpowiad'ają ~- Jak na.s informują z okazji ogól-
, dozorze nad mlekiem i jego przetwo- pieckie starają się nauczyć kupca wych. Do.tyezy to w s.zczegóLności st.ości. oo-ameeykański!fgo Zjazdu ~-
rami, o dozorze nad mąką i mięsem. zdrowej kalkulacji. Wszystko to jed- I twa. P<>!Mliego w Clev~ (~:r 

lnlorn1acje podatkoUJO·!łikarboUJe 1 zjeón. A. P.) w dniu 10 ~da 
---------------------------------------------------- ,b. r. Polaltie T~~ Hl3.llld1a 
Odwołani! od wvmiaru podatku dochodowegol:,mi:;:~i:;1on~~ ~;. . l ivda brani i org9n1za<ri 

Zebr•nia dyskusylne na rok pod•łkow y 1935 skiiej pr<&,ey niad r.cn\'Wlj.em eks-
w Sł i K 6 p I kl h Ro-zs~'lłanliie nlalkazów płatnicz·yeh I poznania tll."eści a.któw wyqiiaro- polrlu poJlskiego cło Sl;anóv.- Zjed-

owarzyszen U ~p~ W O S ~ . . przez wład·z.e •oikia:1•bowe na ustaluny w)•ch g-d,yż p,ar. 8:3. Ro~p. Minist. noic:zo.n,ych, org.alni'zuj.e w Cle'V'Ellrand 
P.o p!'rlJelr'Wiie w okre.sie letnich Na pnerws>z.em w okuesue Jesi1en- , . . ' · W: ta T -ów f'!o.lskioo nad:a-;mi•$ięcy 'WIOOVilione zootały śr-0dowe b n· kl b em które od i dochod u ·w.ynuel"zon:v po.d.atek do- 1 Ska•rbu z dini. 19.Xl-34 T. o v.~na- , JYISi ;wę O'W'811' • , 

„Wiieczory Klwbowa" d/la czfonków ~J~m Z? 11.":tn,~~ 
25 

u :w eśnla ~ · b ':p- 1 cmdiowy na 1rok i:.odatkowy 1935 1 ntiu Ordynacji Po.datiloo1wej diaje ją.c:ych się do ekfqll()łr-tu Ilia rynek 

K
Y r0 s~ę . . 1 

Jrz b ł , · ·k· : ' di0ibi•e.ga 'loońca. Ws.zyscy płwtn.icy, ·
1 
pr.aw.o płajt.nilkiowii do ot~ytmania oc1 U. S. A . .a w pierwszym .rnędzie mo~ Stow~t<men:iia Kupców Bolski·ch a z w m i e r z a o w s 1 h al ·' b-+ '~ n.-1 · · i .........,.0-·- ·„izo""'~~;i. ~1.,..; .......... 

7 
ze- · , · . _ i;-0d,ailk;u <lk>ehodiowego ktÓil:"ZY z. w~-- \\'lładlz .sikarbowyich odpiisów pmoł,o- gąicyc ?JD ezc .Z Y·1. ~.!Ul.li ru Oit]l 

nyi Wli:l.U O.llJ'/UlL >_;V<> ..... vu.aw wygllO&ł prelekcJe p. t. „Nowe cl.to- . . __ „ ....... ' . . 1 - 'ł' • • . .Jn.' • . •· 11 ~j Po ~tl briam:iia dy;Sik:'l.Jls.V'jtt-e poo..§wtię·cone na.j- · 'lnitle h • . r h d , _ mti,e1ir.on)"m pUllJa:w(!em suę me 7.ga· , .n:o ow ~ez.n•an„ ::i-Wlia•l.ifl\.OW 1 C1PI-nJ'l · · . 
~ alkbualnwm .s.piia.wom zawo- ~~ w tcr " iresac n.asz.) c pr.z,e s.ię dZlaJ.ią; mają możn<>.ić uoiieni.a od- 1 biiagłyieh, pn.1Z1e.S1liu1ch...·nzy.ch z uirzędu W:Ył!>~W'Y w Clevelarui ~1" 

il.O!l"S w • 

1 

w10łiamJiJa w teirm~rnie ZO-dinio·wym, od ; ooz po<ltaniia doh I11oowi1sk będą przak~za~ po1skie.ó ~j 
dowym. <lmńa do1r~;c:?;en:La 111akazu platn'icze- ~ Na 1pj0ipa'll0ie twie·rd-Zień <>diwo-la- knnisu~~eJ w J~'illl :z Wl~ 

Wleczorn• dyiury biura s. K. P. I go. 'nliia ~la;tmicy ·mo,gą slclc:udlać WlBUlł.kie ośrodikow ~.cbod!Ztwa ~ w , 
Dla uł<aitwieniia Człol'l!loo:m S.K.P. 1d?Jiaił prawny i podaitlkowy, w odw!O.łaniaich naleiy hrond.ć się 1 

CfOIW<>cJY pisemne, P<>~ać na Stia~h ZJ~n. oełem ~ · 
i11a.w.i~ bezpiośredll!ie0go :k-0:111tak- d'Z.:ia1ł ha.nd,lu .zagr:mri~znego i re· k kr t · f ih.-t · · dni ~t W)lłlSJil,y śwtńadik6w !i biegłych wa.ma 6ład"-eJ ~'Sta"W!Y wyt'WOI'eu>-

• • 1 on e nerru• a ainn 1 urz.asa •O- • • , • • • śoi pol~ej. 
tu z pnaioami hilu:rn. StoW°an'Zyszaniia, gliame.111lacJ1 przyvrozu, nemi motyw.ami, a . pomijać ar- 1 ce1em stw.ierdzem.a se1sle okre- _ 
Wipll"O!Wlaldmno 2 r.azy w miesiącu, 1dtzliał J>O:~edDJiCt:"'a handlowego ,. gLBmanty ogóln.ie mane i szablono- i ś~~~h okoli~n-0ści. ~z . prLed- W, związku z objaw~ 'Pą(M!aJW;fi ; 
w ś.rodtY WI ~e ~ehrań k11Ż'bowych (pirzedls!taiW'l.c1elistwa1, we, j.aik krrtyz.j' S gospod.arczy, za.s.tój 1 si,.aivvuc dlo przeJrzent1a iks·1ęg1 hand- klo.n.Jullllkitu,ry g0$p(lrd~ w U.s.A. 1 
oo godlz. 20 min. 30 do 21 umęd J- dz.irul: pwad •buchalteil:yjnych. J w handl u, z·uhożen ; c, które :to oko- lo"\\~e. gospod.air.ctae, iz .ap;!~, n~.atki, Liezy.ć -wy:pada ina <iod.aitn~e 'W'Y'ftiki 
vi'alll.'ie hi'Olra S. K. P. dllia zailia.twie- Seknie!t$'jat: ogólne informacje ' Juczności już były brnne prze.z u- , dbkumenlty oraiz kOl~{JIO'lldencj.e. I wsp<>mniiainej Wystawy. 
Dliia inlterreisruiltów we ~ystlkich ze W'StLJ"13tikii1ch ·dlz:iedJz;in związanych rząid ,10!kairbowy pod .uwagę przy poz-
oo.IDWJait.n!iledS7Qcli działa.eh pra.cy z dzńiałia.Inością &bowamzy.s2'1e·n1a. I r.;a.ttrnemiiu zei:lmarruiia o docho,dzie. 
Si!M:>w~fo.. Poz.altem w w.r.żej wi~i·enilon1ych ' Spr.awę pokrzyw1di~ell!La wskutek ,,Petew U'' 
Pi.arw~ W'iie!omme mrzęd'owa:nk~ gnd·zinaich ur.zędlował również Se- I wy-sokiiei.go i niiieństotnPgo wy:m:ia- ł . „ , 

bLu;ra o<lbył'o eJę d'nia 25 wrae.śnia .kn.icitrur Redak · · T , . d 'k H . . . . W rubryce „Rzeczy weso c 1 smutne I zaczynam obserwowac. SprzedlnVca prz)' z ·eJI " J,go m a an- . 111~. pila;tlnllik w odw1oła11rn pow:1rn:e:n 1 „1' y g 0 dni ka Ha n d 1 owego" nos.i. wreszcie jedno żelazko, stawia ;. 
X. b. (ŚlnJdta). Ozyrme były n.a&t«?- dfowie.go". I prz;edistawić jaeno i Z\\iięźle. I czytamy historyjkę poniższą, bardfio, nie· zakurzone (co .za niedopatrzenief} na sto-
r.titiące W~ błutra: I N-" . ........., ....... . . . btety, dla naszego handlu sklępowe~o le i rzecze: ,;Na ile wclt?". Klientka Wil-

<111ez;y Pn•,ruem \\1".>l\.aJmC "Yil'az- symptomatyczną: iy w ręku żelazko i zkolei ona teru ur · 
Kupiectwo polskie na Pomorzu tlle do!W~?~ siluszno..ści 'W'tliesi~iJlych I Młoda gosposia wchodzi do sklepu i ca ,,ł~lłowe': _pytanie: ~~, z jakiej t.o 

Gentra\nca o~i2.acja iku'piecitwa 

1 

kired,yno·w~ich i wiewnętrzno ~ oq-gar . p11eitens1Y\l 1 z.ałączyc, wfllględme za- m·tykułami do gospodarstwa domowego.. łabC'yki? Jakie1 to marki? • 
poi]Js.1ci.ego na PO'ill1M'Zu„ Zwi~elk To- n~acy'Jnych. 1 d.'.lrurowiać wlia.d2iy w·~un:.iarowej ma- ~opr~stu ~:i:uca się w .oczy, że j~t. ona Pan :'Pr~awca_(nie toler~bym ła-
w ..__ K ·--•...: 'h d ł N · 1 ł · 'IR:r'a' dbwo<lowY sw1ezo upieczoną pamą domu, ze 1es.r:· kjego 1eclne1 godziny w sklepie) - nie 

illl!l'llJ.\'Scw U:pt;.l:Xl=C W)'! a spra- .a s.i:iecoa ;ną uiwagę z.a~ ug~Je J 1 
• • cze niedość dobrze wie co należy kupie patrząc na klientkę, ale patrząc ironicz-

~Błll!ie 1AEl swej dz.ialI;a;lmoocń ~a s.taioowtils11ro Zw. Tow. Kup•ieckich Podl<ireśfoć 1·ówniez należ,y, .~ 8 i jak wybrać. Rzuca się ró-wnocaeme po· nie na mnie - odpowiada: ,.Petewu". 
miiesiąe sietr.pi'Cń i piierwszą pofuwę oolniOJŚinfia Pl'!OdRJkitu ol.Jnii"ienia pobo- wyrr.rie,11~0in), r;.odlatiPk ci-alko ni1dS1tio.t- stronn~u widzowi (autorowi trci. .nota- • .P~ewu". i wi~ej ~i sł~ •• Nie do-
~.n~n.;„ b "" 'V k~~-m m J"n· pod ro' w ·„,,,....vi1u 1·ik.om pan· ·"·"""wv·m ik d . . . . 1 +~:a,„ tek), ze sprzedawca lo zauwa.zył 1 tro- da, ze to iest lllby naJ&>0Wazn1e1sza w tej '""~"""'"" • •"' ' IAJIL'<> • • ' • 'u.u."""'"" '. ' . ;:,;"'"'""' • ·. ny, ·:r:r..;yw ~ l l'UJnlUIJ•e P' aiwul"'*'• cbę lekceważąco obsługuje klientkę. Pa- bra.nty marka, że to znana fabryka, że 
kreśJO!llY ·rostaił swkices lkiuptlecitwa l':Vi ISip?ia.Wle 1beJ Czytam,Y co Jtaslfę- podlJ.\.}rv/ająie Jego e:gi:,\·stenoję gos po- •ni prosi o elektryczne żelazko do pra- wys.tarczy samo pochodzenie za n.ajwięk-
wlJ.5i'.tlOOgo kresów zachodnich, il<Jtii,1'e PUJ~:. . . . dlall'czą. sowania. ~ g'!'arancję. Ani słowa ~ie ~ypas~c~~ 
dsiękii so1Ndarnej i ~iaj pc>'5tia- N1ieu·edn!Olkr101tme JUIŻ Zw1ą7Jelc To- . . . • . . Sprzedawca, nie śpiesząc się bardzo, "?ęce1,z ~ - nad ~w"e tayemmcze 1 nx: 
JWie ~ło dJO nowego Sej- "Wal'ZY!stW Kupieckich na Po.m'O'I'T'l'u • OM"~1ązuJ~ 00<eema, Oi'd•yn.~Jai odchodzi od stołu, kierując się ku pół· me mowiące ,,Petewu • 
mu aż 3-dl. &m:>:ich lkiamdytdatów w W'O'fpt()Wli\aidlał si.ę µrzeci iw'kio obinirż.a- 1

1 

I'<>daJU<iOIW~ diaiJe możnnsć. ptł.altm~J- , ce z .żelaz.kami i już zdał~, od~,rócony S~ żelazka . kilogramowe,, p~ło
oooibach ..,,n, M „ r c h 1 e w S' lk i e- nJi lbolró dn;·t.~. • S!Uw v.-•i przed upływem term'lnu wru<'- I od kbentlu, rzuca w „powietrze pyht„ .we, i t. p., są zelazka wąskie , sze-

y ..- ... u po . W ~'!Zę · ·i_,,m pan °- I sienia odwołania zwrócić slie ~i~ fa<;howe: „!'ia i.le wol~?". Oc~i- rokie, z rącz~ą czarną i jasną. Iśt>;iące i 
go Toole:ustzla., prezesa Zw. Tow. Ku- W!Yffi, gid~z po,a1ąg.a tJo za ·oobą au- I • . ' , . ' scie klientka nie wie, ani co to 1esl matowe; są zełazka do prasowaJUa dla 
Ifleeklilch nia. Pornoo-:zu; S t a m m a tlO!IDalbyoz,nrie obinlii.e.nie p<>ibo.rów u- 1 do llll'zęllU z prnemn::i, prosbą 0 wy- „wolt", ani co ma znaczyć „na ile", a ręki zawodowej prasowaczki i żelazka 
Romamia, ezł'onka za:rządu głównego :rzędnilrom k01munal·nlYJl11 i pra.oowni- danie Jl'()dstaw wymiaru, P'l'Z~e<zem pan sprzed!'wca we.ale si~ nie kwapi, •· galant~jne cłla pani domu. Bar~o ~~-z. T K d z Ti K 

1 t ]ro kw ·pnew.ildlutie :ho: uzasta·d1niie•niie wł.a·d·z by pokazac upragmone zelazko. (Skoro, le mozna o tym artykule pow1edziec, 
· · oraz yr. uW. o.w. up. ooim pirj'lW!a. :ny.m, co w ns.e en- :ki ~ ... ~,h .. . .· ; d młoda klientko, nie wiesz1 „na ile wolt'' znacznie więcej, niż: ,,Petewu". 

w P.oznaniilu., Bru.ntina S i k o r- cji doprowiadz>.a do iiu:bożenia ruileibyl- J ~ amvvvv•.r11.1 ~wmruo zaw.iera0 a- - wcale ci nie warto poRazywać żelaz· Oczywiście_ jest to przykład jeden 11 
s k i € g o. ko tych w.ar-s.tw ale i caiłe.go ż.y·cia . ne . faktyczne 1 podsta~'Y prawne n,'l ka - rozumuje najwidoczniej pan sprze- wielu. W każdym sklepie, w każdej bran . 

':W d\allszym ciągu S!pil'awoz.d1'.ł.nia g.oi::Jpoda.i,czego (prz.~.mys!1u han.cilu ! J.'.Jt.óro)1c.ili 01Par:Lo W)1m1air podatku. dawca}. ty znajdziemy okoliczności, w których 
zn.iajdu.iiem!Y omów.i·enliie EYLeregu memooisJa iitp.) od dlobrob~tu ktÓire~ l Kiarżdy iptba.tmk rówl'!ie.ż w my§l Or- 1!1t~r~enjuję .. Sam. - nieproszony --: nieu!1oł,!1y ~prze~~wca po~tępuje tak sa• 

.....,.;.,,1 .... „nl., __ ,, • dob ' ;i.,,,,t - l • cl{Y!naicjiii Podialtilwwej ma mo:żmość wy1asniam owe1 paru (bardzo .zresa1tą nu mo 1 rown1e memleresu1ąco przeQałe-apraw ~ ~""'" ,„ • .., gtO UGWICZ,Y To,,,,,.· can:ego kraJIU.. ~ 1 lej) o co chodzi ~· sprzedawą i znów wła towar klientoa. · 
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Pomoc' kredvtocoa w ser·cu Nowe1· Gw1·ne1· / Wyś(gj konne 
Oedb1<s

1
por

1
t1rom

1 
pal.skt.m_ . ...~:J; :,.~::,;;-~·~.::.-;;::::'·-·· 

1 ° t! ę zwo ane & m.ie3a., ..,„ Zd b I J Go.1Htwa 1. Nafroda 2500 zł. tłł1. 2 let.. 
Polskiego Toyv~stwa Handlu 0 YCZ8 OSlatn 8 Wyprawy Dystans 1100 metrów: 
Xompensacyjneio posiedzenie orga- - I 1) Mar-kita, 2) May Won~. 3) r.{,„ 
nizacyjne, poświecone •prawom u- (H.) Nowa Gwinea jen w pewnej aerokości południowej, pomiędzy podróżników i wydały im Slę czem.ś I Gonitwa 2. Nap-oda 2100 z:ł. dla 2 leL 
beznieezenia kredytów dla eksportu .. si-ej --ki dosyć dobnie znana. Od- 142-im i 144-vm stopniem dług-ości tak straSznem że nic metalowego nie Dystans 1100 metrów: 

f' .--. " · · • ~ d k , 1) Jagienka U, Z) Lawina. 3) May 
W posiedzeniu tem wzii:li udziaf dawna jui bowiem ściępły tam bia- wschodniej. Towarzyszyło im 28 tra- chc1eh preyJąc nawet w po aru~ ~ · \'Vt'nlf, 4) Otello, 5) T~aa. 

pnedstawiciele banków oraz towa- łX,ch kolonil!ltów bogate kopalnie mie- gany i 9 żołnierzy-tubylców. Wobec wyprawy iachowywah su-; Gonitwa 3. Nagrąda 1000 zł. Płoty. DJ, 
rzystw asekuracyjnych, a mianowi- diti i ~o~, wętJa i nafty, wspaniałe Motorówkami starali się Wzdłuż raczej życzliwie. Zato przeciwnie się stans 2400 metrów: 

Cl• pp . dyr A Ben1·„ dyr L Bloom aoża perło-1~wów i żółwi. 'e sozwłdkre- 11trum1'eni dot-et jakna3'głębieJ· w rzecz miała gdy podróżnicy dotarli I l) Eclair n, 21 Galallad, 3) Gol~
e · · · · "• • • J!l"4 -~ .„ . d t' b" . ..,.J . pł ko- &>y U, 4) Ilonka, 5) Konstancja, 6) ICrO" 

field, naczel. K. Ciesielski, dyr. E. towe, t.ak piękne, jak ~ gdzie na serce 1'du. Potem, rzuciwszy łodz.ie, daleJ, o g ę 1eJ .,.,,ozonego as 

1 

nos, 7) Lala Roukh, 8) Llona.rdo, 9) Paa• 
Litterer, komandor H. Pi3teJ, dyr. E- świecie. Lecz ~a ,część tej W')"8- l prp;eszli piesw kilka tysięcy mil przez wzgórza. otoczonego zewsząd dość siflora Il. 10) Sfinks. 11) Talar. 
mil Spa et, dyr. A. Szateki oraz 1 ra- py poros. taje dot.ąd wielką t.a. jemn.i-

1 

pumrer.ę i niebezpieczny łańcuch gór. wysoką ścianą urwistych wapiennych Gonitwa 4. Natroda 1800 d. dta l let. 
· · l k. T t II b "" +i,„ 1......- l skał Dystans 1100 metrów: 

m1ema Po s 1ego owarzys wa an cą - . ta.st pus.._ na rnu-wneJ P amie Wrócili dopiero teru. Prr.ez -4 mie- • 1) Harcly, 2) Hipoteza.. 3) Homer, 4) Me 
dlu Kompensacyjnego: dyr. Jan So- map. si.lee bJ'li wogóle odcięci od świata, I U LUDOżERCóW moria, 5) Optima, 6) Orantade, 7) l>apry-
becki, 'radem1z Zarebski, int. K. Przez długi czas sądr.ono, te hist& bez motności porozumienia ai~ z nim 100-150 tysięcy ludzi u.mieszku• ka, 8) Ruli. 9) Rumak, 10) Rywalka, UJ 

Srebrny i dr. Michał Miński. · rja tej wyspy nie pnedstawia nic - 'Wl"eUCie :r.oot.ali nawet bez pro- J'e ten k.raJ.. Niepodobni 114 do po- Smdomłen.. 
· I · · Goaitwa 5. Nai~oda 6()M zł. Handicap 

Dokonany został przegllld dotycl1' specia me ciekawego, ie kultura w:iantów. 3-ch ludzi padło im w dro- pnednich, o typie wyraźnie mongoł- "Leszna" dla 4 let. i at Dystans 210!> 
czMowych wysiłków goepodarczych, tamtejsqch mie!!Hańców była aw- dze od zatrutych strzał. slóm, 0 llych, drapieżnych ocaeh. metrów: 

zmierzających ku zapewnieniu eks- sze równie prymitywna, jak jest o- -WYlliki ich WJPraW)' bogate ą, To ludożerq', dzicy, mściwi i okrułr 1) Babiińcs. 2) Catlioatro, 3) Dam, 41 

porterom pomocy kredytowej. hecnie i te wła8c.iwie d~płero · biały r:włancza. .....1 wzslędem etnognficz- ni wobec obqch _ choć kwitnie u Fidelio, 5) J11111tr, 6} Los n, 7) Surma m, 
W Celu dokładne "'O prz••tudJ·o-a· człowiek ·n'P'EVTI. i6sł t.am to, eo ~. .PUU ~- 8) Tamka, 9) Toreadore, tot Wicbet' III. 

• ""' " r-„ „ nll<J'Ałl„ nym. Nie natrafili wprawdzie na śla- nich życie rodzinne i poszeaeg.nJk: Gonitwa 6. Nafrocla 1900 d. dla 2 let. 
nia możliwości asekuracyjnych i re- naprawdę nazywać kultu1'. dy jakiejś wysokiej kultury, nie na- rody, bei;ngJędnie pogłuszne awemu J>,~ta.nt 1100 metrów: 
asekuracyjnych dla kredytów ekspot ŚLADY PRASTAREJ KULTURY potkali nigdzie J. ej pamiątek. zato patrjarsF.e, zdają się pomiędzy sob\ 1) Donetta, 2) Giorietta. J) Głusza. 4) 

to h p I · J w· · lk' · _, Gwiazdor, 5) Hannibal. 6} Happl, 7) M.· 
wyc w o sce, ze &pecJa nem u- 1ęc z wie iem zdurnieniem po- poznali dwa arcyciekawe „państwa", pozostawać raczej w zgod~1e. czuga, &) Knight, 9) Miss Roya, lO) Or· 

względnieniem rynków zamorskich ;vitano rezultaty badań australijskie- żyjące swojem zupełnie odrębnem Tu właśnie wyprawa straciła jed- tja, 11) Tęezyn. 
wybrano komisję, w składzie nastę· go ucronego, dr. J. R. Aeherley'a, życiem. nego ze swych żołnierzy i dw6ch tra- Gonitwa 7. Nagroda 6000 d. Handicap 
pującym: dyr .. L. Bloomfield, na· który napotkał na Nowej Gwinei śla· garzy-tubylc6w. Gdyby nie zna.komi- ..Krakowski„ dla 3 łet. Dyatana 2100 a.-
czeln. K. Ciesielski, dyr. E. l.itte- dy starej, wspaniałej cywili:r.acji, ja- W$RóD LUDZI, CO NIE ZNAJĄ ta broń palna, byliby W8'Gf8CY pewno tr~iAlerte, 21 Cenrewics. l) Fana-, " 
rer i k0101.andor Pistel. kieś niesłychanie piękne budowle ka- METALI tam pozostali - na zawsze.„ Niepo· 4) Golden Flash, S) Grawer, 6) lee, 7) La 

no »e władze 
lflJlazku Bankó» '° Polsce 

W dniu 4 b, m. odbyło się do!'OC'!
ne ·walne zgromadzenie Związku 

Banków 'w Pol!'lce. 
Walne zgromztdzenie doko.na!o w-:,·~ 

boru zarządu Związku. W wyniku 
wyborów na czele zarządu stanął dr. 
Wacław Fajans jako prezes i p. p. 
Witold Brcmiewski oraz Paweł Heil-
perin jako wiceprezesi, a jako człon
kowie zarządu p.p.: Władysław Dem 
by, Władysław Heinrich, MieczysJaw 
Hofman i Andrzej Rotwand. 

ftledzvnarodowa 
. konferencJa handloflJa 

1 Londvnle · -
W Londynie dnia 1 b. m. rozpo

częła sit międzynaTodowa konfE>ren 
cja handlowa, w której biorą_ udział 
przedstawiciele 3()-tu krajów. Kon
ferencja zwcłana została przez an
gielslq parlamentarną komisję d!!t 
spraw handlowych. Przebieg prac 
konferencjj nie jest dotąd znany. By 
li ministrowie finansów Francji -„ 
Germain-Martin oraz Włoch - hr. 
Volpi mają wygłosić odczyty o mię
dzynarodowej stabilizacji walut. 
Konferencja trwać będzie do dnia 
5 października r. b. 

Giełda plenlttma 
WALUTY I DEWIZV 

mienne, labirynty i mauzolea, w nich Pierwsze z nich - to „państwo" dobna było dostać żadnej ŻY'WllQŚci, tona, 8) Loza, 9) Metropol, 10) Nalewka. 
ui.ś mumje, podobne do egipski<:h, szczepów T.ari Furo:ia, drobnych, ła- ani pomocy, niepodobna było wogóle 11) Pinmdello. 
jakieś rzeźby i malowidła, świadczą- godnych i spokojnych łudzi o typie porozu'mieć się z tymi ludźmi w ja- i ,?,ff;;:.:· 2~;r:!:r!!':' zł. dla 3 let. 
ce o nader wysokim p~iomie zupeł- ·malajskim, o olbrzymich czuprynach, kibądź sposób. Trzeba było poprostu t) Delfma, 2) Efront, 3) Espaaola, 4) 
nie swoistej sztuki. żywo przypominających )cształtem - jaknajspieszniej, nie bacząc na Fanei!a, 5} Fatma n, 6) Grazia, 7) lado-

Pobudziło to jeszcze bardziej cie~ koza~ie „papachy", czy też wielkie niesłychane zmęczenie, uciekać, za łence, S) Isola Bella, 9) Keea. 10) Kubali, 
11) Lorraine, 12) Majowa, 13) Norwel!ia. 

kawość geografów. Może w tej nie- futrzane czaka niektórych pułków wszelką cenę uciekać! 14) Numer n. 
znanej jeszcze er.ęści wyspy istnieją szkockich. W okolicach, przez nich Dobywając resztek sił, dotarła wY- Gonitwa 9. Nafroda 1800 zł. clla 3 let. 
pamiątki równie cenne, skarby na- zamieszkałych, ttiema żadnych „od- prawa do Granville koło portu Mo- i at. Dystans 2200 metrów: 
wet nieprzeczuwane? k k" tal' t te· T · F roza resby. JeJ· uczestnicy padali prawie l) Achmed, 2) Ldfora. 3) Lir~ n, 

· rywe me 1, o z an u 4) Łysa G6ra. 5) Nonn&Ddja. 6) Ochobla. 
PO 8-MIESIĘCZNYCH :POSZUKI- są jeszcze - możnaby rzec~ w „e- z . głodu! 7) Re'Wel'S. 

WANIACH poce drzewnej". Wszystkie ich na- Ale pierwszy krok zrobiono. I nie- NASZE TTl'Y KA. DZIElt DZISIEJSZT. 
I, osiem miesięcy temu wyru.sr.yła rzędzia włącznie z pługiem i rydlem, wątpliwie wyrusą teraz w te okoli- 1. May w-,_ 

w tamte strony wyprawa pod wod7.ą są z drzewa, jednak bardzo sta.ran- ce, nowe wyprawy dla zbadania OS<>- 2. Jagienka u, Tełga. 
dwu Anglików: James' a O'Malley i nie ostremi kamieniami wykonane - bliwych obyu.ajów tych cieka.wYCh 3. Talar. G~ Paalllcwa D. 
J. G. Hides'a. Ich celem byłQ poznać i służą swemu celowi całkiem dobrze. szczepów Nowej Gwinei - i dla za- 4. Saadomien, Orm,_, Błpotaa. 
w głównych chociażby r.arysach oko- Przedmioty z metalu zobaczyli oni pełnienia białych miejsc na jej ma- :: =~t~.;,~;:;:i, 
lice pomiędzy 6-ym i 7-ym stopniem wogóle po raz pierwszy u naszych pie szeregiem barwnych plam. 7, Pirandello, Golden Flula, lee. 

l\URJER POLSKI SPORTOWY 
Pned wlelkil 11111111 Dllllarsk1 z Austria 

:r1I2y~wa.r1tila. do nied~Lneg<> 
meazu ~Isk.'\ - Ąustrja są na u
Jooń.czmim. 7..a'WOd-y roi:poczną śię o 
~z. 12-łaj w połudnfo, a o godz. 
10.30 mv~na:ne bę&Diie ~ew 
hdkej,u na tra-wie mi~dtty SteUą z 
Gnli~ :i WlKS z Po~a. Au~ 
atirjaey prtcyjechaU wao11aj dto War
~wy. 
· Naj.crt.airm,um g!"aC2leJD ~prmen-

tuja iaustirjacldej j~t 'Prawy łącz- tr.i!O obroome, bocznych ipomoonJków 
Diik F* G8ch1Jeidl z V:i.enny. Re· i Ś!'odlrową trójkę. 
wi~ał ou ba1wy Auatrjii 44 DOOl)"o~we spoitkatni1a Pol.ska 
ratr.y i fllldeł.a.ł db ~łyrmagio Wiun- - AIJ.<lbrja diału' n~tępujące wyni
dm!t~ w c:i~ch jego nia.jlep- 1 kli: w 1929 y.rygrail-iśmy .w GMZU 3 :1, 
~r»ej foirn"tY. Gechweddl wyik11Y.ał · w 1930 r. rórwniileż z.wyoięjzy'li~y w 
śwł9t.ną formę w uhieglłą n:ie.dz.ielę Kir.ak<llW!i.e 3:1, w maju b. r. prze~ 
w s~du Vienn.v z Ra.plid.em, Wy- I gna1iślą'Y' w Wiedniu 2:5. We w.szyst 
g~ p&..& Vl~ę i tŁo Wtącydo- ! kireh tmzech s:po.tkaniacll. gmltśmy 
~ło o 'Wll!lta\~ go db iNpre.roon-1 z słaba'Demi ze.sipołami. inriłt obecn,y. 
taeji. Dir.ugdrn 4UY.m .itnter.nacjo- 1 P~ wiedeński&, ikJeytytk!ują.e 
naiem jest praw:y obrońca. Reiner I aklbaQ.y nriledziiel.M pl'lZedilwko Wę

cje m. Warsnwr VI emisja 57.50, ff'/• z Vieilny, kapitan dru,żym.ty, mają.cy gir-01m ii PDJ-sce, wy:m.ia niiiez.;ąidbw-o
dillonowska 86.50 - 87 - 86.15 , 70/o z.a 80bą 40 irpootik;ań w ireprerenta- Jianie z ~W'iema do ~ny pne-
śl,ska 66,25 - 66.13 - 68.25, 1•.11 war• . . ; . ., . .,. . ~-.i. 'k

6 sza-wska dolarowa, odcinki po 500 dola-, CJI. Reiner ~ rowniJei 'fV{ niedzPvlę CllW Poil\sloo bOiCZn1„ .... u PCJIO()CJlll W 

rów - 68. z Rapi.dem. Obok i:liebie ma Riroin.eir Lelbedy i Skaumalła o-raz da środ-
POZAGłEWOWE X.URSY ~~ aebjułla.nta w Tepreianta- I ka na.padu S.tnibelra i pnawego ł~z-

.WIECZ01RNE ejJ SCłtlatJf.a. Bnunkan R&ftl grał w I nik;a Geołtw·eiidlla., ootna@a.jąc się 
Dolary .,.., .... 5.371 Io • • ~.lllr:: ... ~~· • h .. _ ... __ w 
Fnty (b..-knoły) ;M,fn, ll'a~Jl 4 11'18.2"', z pom"""',_.,w ~:.ro:.""'„"."""~a.:X' przec1w:.iw. ę_gro~, 
Marki (baaboty) 151,-. środlc.owy Urbanek 7, ipria.wy LeJ>edn. 1 Jako "'~l!nłeJS.Z~U ~1kow1. 
Dolary slote 9.081/" l nłlłl (z Po.laką w maju), ł,ewy ~~- to więc, że dl'Uli;)ma 
R11_ble :&lote 4.76. . Skoumal 3 N:łY. piweci.w,ko Polsce jeat bardzo cłlhra i 
Papiwy pr~c. słabsze. Za _„ __ 'li„· ·-.. , \o.i~ ...,..,,.,,_ mia w _,.„1. ~r-a-Oh ~-...._h 

. Stawliuc11na 59.50. 1~.uleJ"""" PU/Jl,...., l"EW'r.......-..„. ""'.">'"".,,."' ......, """"'""""""aJ'l" 

5(8)~!„ liaty WIU'SZaw. 52.50. tacjli Mllltr~..aj uWiarba.ć tmeba pi~ .• 

Giełda zbożowa Mecz Pols'• - Czrcłlcslow.ada adwalanr 

8. KorwegJa, Ltbri. E--. 
9. Rew--. Adimed, Łysa Góra. 
W chaiu dzi.aieja:iym tylko w foaitwa.cla 

dwuletnich zarysowują się wyrdnicj 
szanse: 

JAGIERKIU. SANDOMIERZA 
l DOMETl'Y. 

W pozostałych ioaitwach mof" miełl 
miejsce powatne niespodziankL Najtrud
niej naturalnie jest przewidzieć zwycięz
ców w obydwu &andicapach. Przypusz
czalnie jednak wymieaioae prze:& nas u 
pierwszem miejscu 

SURMA m i PIR.AMDELLO. 
utrzymajlll conajmniej miejsce płatne w 
totalizatorze francuakim. Po~ek go~ 
nitw po ru piennzy w sezoDie obec
nym o godzinie 1-ej mi.n. 30 po połudpjtW 

Jawor. 

Express Wit den- Cannes: 
Międzynarodowe Towarzystwo Wa• 

gonów Sypialnych podaje upaejmi• de 
wiadomości swej SzanoWDej Klien.tali, i.t 
w celu uzgodnienia i potanienia przejaz· 
clów podrómych w pociąfu Nice-E.<
press zostaną w nim przeprowadzone ocl 
grudnia roku biezącego naatępuj\ce zmia 
ny: 

1) ulepszenie rozkładu jazdy przea 
zmiany g~in odjazdu i pnyjazdu jak 
następuje: 

Odjazd z Wiednia t· 19.lS. 
Przyjazd do Cannes f. 13,15. 
Odjazd z CaDDes g. 10.20. 
Pr%fjazcl do Wieduia g. 11.15. 

Na wczorajszem zebraniu giełdy walu• 
te.wo - dewizowej w Warszawie obroty 
dewizami były nae>gół zwiększoue, prry 
tendencji słabszej. Notowano: Amster· 
dam 359,20 {-40), Bruksela 81).80, Berlin 
213.7() (-5), Londyn 26.05 (-1), Mediolan 
H.30, wypłata telelfraficzna na Nowy 
Jork 5.32, · Madryt 72.58, Oslo 130.90 
(-95), Paryż 35.01, Praga 21.99, Sztok~ 
holm 13UO, Zurych 173.05 (-10). W o• 
brotach prywatnych: marka niemiecka 
151.50, szyling austrjacki 99.75, korona 
c:;;;eska 21, frank francuski 35.01, frank 
szwajcarski 173, guldell gdański 97.50.. le
je rumuńskie 2.91, pengo węgierskie 
102.50, dinary jutosłowialiskie 12.45. ła~y 
łotewskie 130, funty antielskie 26,03, 
funty palestyńskie 26, dolar gotówko~')' Na wczoraJszem zebraniu tieldy zbo-
5.38, rubel złoty 4.76, dolar złoty 9.08,"iO; :towo·towa<·l·Wei w Warszawie ogqlny 
rubel srebrny 9.32, bilon 0.84. Bank Pol· o'brót wynióał 3.024 t., w tem · fyta 585 
ski płacił za banknoty dolarowe· 5.28. ton. Notowano u 100 klg. parytet wa-

z po'W!Odu anty~ na.&tro- i <itzzy;~·we mwody ook.."-erskle 
jów J!Qbtiezno;ci ł z obą.wY pried, de- 1 P~ - Czoohosiłowacj.a., w.yzn.a.
monatrrą:Ją - zarząd Pohooego ! ~ .na irriedz)elę, 6 b. m. w Pozn.a
Zwiądcu Bokaemlclego zdecydował ni·u. . 

2) powiększenie uybkości ~h ~
gów bk, te z Wiednia do Con• po
drót będ~e trwała 23 godziny, ~d do 
Rzymu 19 i pół godziny; 

J) bezpośrednie połllc:zeni• Wiednia z 
Riymem temi poci,Uami. 

4) zamiast raz na tytbiri, jak obe~ 
nie, pociu ~ie kursował 2 razy ty
todniowo, a mianowicie: z Wiednia. Cu 
nes i Rzymu w środy i soboty; 

.AKCJE -_on Warsza'fła w handlu hurto~m: w 
w pi~ w połud,nie oó~ołać mię-Na rynku akcyjnym większych obco~· ładuakach wa~onowych: psze~1ca J~a' 

tów dokonano akcjami Banku Polskiegb, czerwona szkhs~f. 18.50 - 1~. Jt~nplillł 
pizy teadencji slabszej. Notowano: Bani; 18.50 - 19, zbierana 18 - 18.50, ~to AUmTMW:ov ... - ... ~ TREN'E 
Polski 90.50 _ 90 (-175}, Cuki•r 35.50 I st. 12 - 12.~5, II ~t. 11.75 - 12, ow•es K""r_..,.,.CJA Cc.u.au:,11. • ..n • 

(-40), Węgiel 12.50 _ 12.25 (-75), Sta- I st. nowy 15 - 15.25, II st. no~ 14~, . ROW 
rachowice 30.50 _ 30.25 .(-75). 15, III st. nowy 14.25 - 14.50, 1ęe1znuri W kolicu hiet. ~ie$~Ca odbyć się ~n 

· PAPIERY PROCENTOWE \,rowarny 16 - 17, Il gat. 15 - 15.50, w Warszawiie · konferencja czterech na-
' IIl iat. 14.7!j - 15, 4-ty gat. 14.25 - szych tre11erów · piłkarskich, pp. Otto, 

Dla papierów procentowych, pomim.J 14.50, groch polny 24 - 26, Victoria Spojdy, Kozok.a i Sel1a. Konferencja ma 
słabszej naogół tendencji ruch był dość 31 - 34, rztpak zimowy 39 - 40, ne· na celq omówltnie pracy biOl\cego se · 
cżywiony. Notowano: ~/t budowla.na pik zimowy 37 - 38, rzepak i rzepik le· zonu i planów na pr:iyszłość. 
40.75 (-25), 4•1„ dolarowa 52 (-UJ), tni 35 - 36, siemie lniane 33 - 34, mak 

5) poc:iąl! będzie się skł~ał % komfor-
giej rqtjdy turnieju walkowerem. lowych wa~OllÓW sypialny~ ~pold~-

w t-1- d g· • dz' w·• nvch W naJllOWIZe ud.,.edJUem& techat• ctawr ~. w ru teJ run 1e •·· . • · 
dni . ł . . . I czne; 

1t1an o „ os pierwsze .swo1e zwyc:~· 6) zniesieni• obow~zujllcej dotychczas 
stwo, bł)ąc WłQcha Bossi 6:1, 6:2. dodatkowej taksy za poapiech i luksu. 

N11tomiast w grze podwójnej panów! 7) zni.tenie cen w Wagonie Restava• 
Wibnan, ł!rajĄcy w parze z Naeyertem ·cyjnym tego pociqu do po%iomu cen w 
pn:egrał dó pary austrj„ckiej Haberl -

1 
zwykłych wagonach restauracyjnych „. 

Mate!ka 3:6. ciągów pośpiesznych. 

4•/o inwestycyjna zwykła 107 (-200).. niebieski 47. -49, ~a pszenna tal. l·A NEltWSZE zttCJĘSTWO WITMANA 
5'/e konwersyjna 68 67.75 - (J6, 69/t do· 33 - 35, I-:Q 31 - 33, 1-C ;z9 - 31, I-P '\V .M.ERANIE , 
lar owa 79 (-100), 7'/o stabilizacyjna 27 - 29, l·E 25 - 21, 11-B 24 - 26, u.O Bi,or.ący ud.ił.i ' 'W Międzyiiatodowym U-•••)ltC W tw•• go•podantwle 
60.25 - 59.50 - 59.75 (-50), · odcinki 23 - 24, 11-F 22 - 23, 11·.G 21 - 22, Turnitiu 'fe~solifYn\ w Metanie tettiłi· gilSUe o•zcz.dsasz na pallwlee 

„ .... „ . .., 
po 500 dolarów 60.SO - 60, ~I• obli~it· lll-A 16 - 17, mąka żyti;ua l gat. do sta pol~ki ·wttman · przeszedł do dru· 
cje budowlane B.GJ(. I emisja g3, 41/e•/e ss-1. 21.50 - 22.50, do 65°/e „.50 ~ -
I~~ ricm~~ G25-~~ · ~-~, 21.~tr~t 16-1truowa16-1tl~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
4' /~~/o Warszawy 59, 5•/o Wal'Sżawy slare iloiledri.ia,11 - 11~. o~ręby ps~enn. 
59, s•/o War$:u.wy now• 5l.5Q ..__ S2.50 ·~ gr)lbe ~.75 ~ 10.25, pszenne ir~dni~ -
53, 58/o Kali~za nowe 42, 5'/o Piotr1'o;a 9.25 - 9.75, miałkhr 9.25 - 9.75, .tytaie 
nowe 45, 6'/o oblifacje m. War&2a...., 7.2S - 7.15, ltuchy llllane 16.~...., 17.2), 
8 i 9 emisja 57.50 (- 100). Tranzak-1 uepakowe 12.75 - 13.25, śruta .fojowa 
cie dokonane a aiuolowue: 6'/e obl~a· J0.50 ...:. 21. 



. mClte. 
kłcrpot9 
temid9 

Lato minęło. ()oraz gęściej opaii,a,
ią żółte liście. PajęcZ?fll.11 „ba,bskiego 
lata" oploUy drzewa.. Codziennie 
wcześniej zapada się zł-Ociste słońce 
~ widnokrąg. Mijają cieple dni. Na 
Letniskach za,miera życie. Pensjonaty 
~ likwid-uj e. 

Tytko w„. sąd<Lch od. czasu roz
brzetni ewaj4 echa wyda,rzeń m.inio
nego lata. 

W dusznej sal.i sądu grodzkiego w 
Piasecznie toczyła ~ rozprawa. z po
wództwa właścicielki pensjOMtu, 
~dowy po emerycie państWOW'l;m, 
przeciwko damie, która przez miesi<y.; 
'korzystała z wilegjatury w podmiej
ckiem uzdrowisku. 

Pani używała, słoica, „wybo1·owej" 
kuchni i wypoczynku, ale nie pomy
ldala o rekompensacie, w postaci 
brzęczącej gotówki (B zł-Otych za 
dzień). 

Wdowa zaskarżyła damę o szal
bierstW-O i sprawa znal.a.zła się w są 

dzie. 
Na rozprawie oskarżona wysuwa 

szereg argumentów natury rzeczo
wej. Zapłaciła część, więcej - jej 
zdaniem, - nie należało się. Kuch
nia miała być wyś-mien.ita a okazała 
si~„. „pod psetn". 

- Truli kotleta1ni z k.mliny pro
szę wysokiego sądu! - powiada. 

Rzecznik interesów oskarżycielki 
111skazuje, że dama miał.a nwżność 
wyprowadzić się, nie czekając caly 
miesiąc. Argument ba,rdzo przeko
nywujący. 

Wy1"0k - 1.oo złotych, g1"Z'l.11oniy i 
zasądzone powództwo cywilne. (z.) 

OGLOSZENIE 
Zarząd Babino - Tomachowskiej 

Cukrowni S. A. zawiadamia pp. Ak
cjonarjuszy, że wypłata dywidendy 
za II'Ok 1934135 w wysokości 10'/o, to 
maczy po dotych 10.- od każdej 
akcji 100-złotowej uskutecz.nia si~, 
poćzynająic od dnia 1: października 
1935 r. w biurze Zarządu, Warsza-

. ~a, ul. J~na 8 m. 9, w dni powsz~ 
'cinie od godziny 10-ej do 13-ej, za 
ZW!l'Otem kuponu za rok operacyjny 
1934185. 1070 

~ABINO-TOMACHOWSKA CUKROW
NIA.. SPóLKA AKCYJNA 

Bilans za rok operacyjny 1934/35 
113 dz. 30 kwietnia 1935 roku. 

STAN CTINNY: Majątek stały: Grun
l-y l budowle zł. 1.521.639,01; Urządze
nia techniczne zł. 1..682.726,38; inwentarz 
zakładowy i biurowy zł. 103.285,06; Ma
jątek płynny: Gotówka i papiery pro-

' centowe zł. 42h.fHl,70; matetjały pomoc· 
.1 tric%e zŁ 295.550,81; gotowe wyroby zł. 
: 1-140.158,52; Dłużnicy zł. 282.389,79, ra-
nni zŁ 5.452.447,27; Udzielone gwaran
cje i kaucje zŁ 486..240,-; razem złotych 
5.938.68.'7,27. 

STAN BIERNY: Kapitały własne: Ka· 
pi1ał zakładowy zł. 840.000,-; Kapit1lł 
apasowy .zŁ 314.436.24; Kapitały rezer

. wo.we: Specjalny .zŁ 500.000,-, Kapitał 
'amort-,.zacyiny d ._ L903.142,21,; Zobowią
:r.ani.-Wierz.ycide różni zł. 1.751.025.56: 
Niepodjęta dywidenda zł. 23.12!!,--; 
Zy.k: pozostały a okresu 1933/34 zł. 
26.899,82, z o.kresu ~dawcze~o z:ł. 
93.815,44, razem zŁ 5.452.~,27; zobowią~ 
zania z tytułu twazancji i kaucji zł. 
4S6.2.40,~ razem zŁ 5.936.687,Zl. 

RACHUNEK Z'YSKóW I STRAT 
WINIEN - Koszty administracji ogól

nej zł. 68.848,98; koszty fahry~cji zł. 
1.707.156,66; koszty kredytu (procenty) 
zŁ 73,313,88; podatki państwowe i komu
nalne zł. 108.3D4,45; koszty sprzedaży i 
dowozu cukru zł. 85.709,62; cukier dla 
bezrobotnych zł. 6.876.-; Odpisy usta
wowe Zł. 239. 102,54; Wartość remanen
tu cnkni z ubiegłej kampanji złotych 
U1i1.354,42; Rezerwa na podatek do
c-bodowy zł. 37.000,-; Zysk za okres 
t:prawozdawczy zł. 93.815,44~ razem zł. 
3.831.481,99. 

MA: - Za sprzedany cukier złotych 
2.546.281 ,91; wartość remanentów cukru 
na dz. 30.IV.1935 r, zł. 1.110.436,36; Me
las zł. 37,496,98; Wytłok.i zł. 41.7-06,56: 
Zysk na gospodarce rolnej ZŁ 57.723,26: 
Dywidenda różna zł. 2.604,-; Różnice 
kursowe zł. 1.037,18; Ft1I1dusz wyrównaw 
czy zł. 31.672,64; Zysk na wołach złotye!i 
~; razem ~ l.Sll.,481,99. ml 

Budujeniy kanał Wisła-Bug 
Na Żeraniu powstaje nowy por~ warszawski 

Cicho bez szumu reklamy i zain-1 stkie niewędne urządzenia. Port I daleko, a wszystko zależy oczywi
teresow~nia powszechnego, powsta} na. żerani~ m~ bo.wie~ w przygzło- ~cie ~d ui:uc?~mienia koniecznych 
je na końcu wielkiej Warszawy ka- śc1 obsługiwac dzielnicę przemysło- srodkow piemęznych. 
nał Wisła - Bug i port na Żeraniu. wą Warszawy, podczas gdy port 1 Chwilowo finansowaniem budowy 

w małym, szarym domku, stoją- praski pozostanie miejscem przeła-1 zajmuje się Fundusz Pra<!y. Cz~~i 
cym przy szosie do Jabłonny, o kil- dunku towarów przeznaezonych na· to 'jednak w tej, niezbyt szczęsh-
kadziesiąt metrów od granic stoli- lrnnsumcję miejską. wej 'formie, że roczne kredyty asy-
. cy, mieści się Kierownictwo Budo-I Ciekawie rozwiązano sprawę gnuje w ratach miesięcznych, zapo-
wy Portu na żer. ani u. Jest to ge-, zmiennego poziomu wody na Wiśle, minając o niemożliwości prowadze· 
neralna kwatera inż. Himnera, p~·o który tyle kłopotu sprawia w in- nia robót w zimie. Dopóki jednak o
wadzącego te roboty. Stąd płyną . nych portach rzecznych. · Mianowi- gromną większość wydatków stano 
rozkazy dla armji robotników. liczą I cie zwierciadł~ wody w porcie i na wią kO'Szta pracy, tak długo wszys~
cej w tej chwili około czterystu lu- kanale ma byc utrzymane na sta- 1 ko jest jeszcze w porządku. Z chw:
dzi. łym poziomie przy pomocy śluzy 1 Ją jednak, gdy nadejdą roboty po-

P. inż. Himner przyjmuje nas u- komorowej, która oddzieli je od Wi- ciągające za sobą znaczne koszta 
przejmie w swym skromnym szt.a- sły. rzeczowe, wówczas Fundusz Pracy 
bie, pókazuje kilka planó:V i, by ~ KIEDY BUDOWA BĘDZIE wyrazi zapewne swe des!n~eresse-
lustrować martwe cyfry i rysunki, ZAKOŃCZONA? ment. ~ ~o t:go ~tapu robót Jest ~o-
prowadzi na teren robot. . . . raz bhzeJ. Nie wiadomo zatem, kw-

Niestety wszyst~~ to Jest J_eszc~e dy będzie wykończone to wielkie 
PROJEKT KAN ALU OBWODOWE) muzyką . przys~łosci . Prac.uje s_~ę 

1

. dzieło, · do ostatecznej realizacji któ 
GO r wprawdzie w mezłem tempie, wyt.O rego potrzeba jeszcze przy dobrym 

Podczas gdy idziemy wzdłuż bia- byto już 240 tys. mtr. sześć. zie-
1 
dopływie funduszów, conajmniej 

łej rany świeżego wykopu, inż. Him I mi, (którą nota. bene zużytkowa!lo 

1 

kilku lat. 
ner opowiada nam historję tej bu- przy przebudowie Dworca Wschod- K. s. 
dowy. niego), ale do końca jeszcze bardzo 

Wnet po odzyskaniu niepodległo
ści opracowano plan stworzenia t. 
zw. kanału obwodowego, idącego od 
Wisły pod Żeraniem, dokoła prawo
brzeżnej części Warszawy i łączą
cego się znowu z królową rzek pol
skich wyżej Grochowa. Nad kana
łem tym miał osiąść wielki prze
mysł, który zawsze potrzebuje wo
dy dla celów technicznych, a szu
ka także możliwości taniego tran-

Proces o morderstwo 
ł. p. mln. Pier•ckiege 

P.rooes d•w.um.astu, oskarżoiny~h o I pocz1iie się :;>rzed warsuiw:skiilm są
""\.51pÓłlUldlział w zamordJowan~u ś . p . dem okiręgio;wym praw·dopodobnJe w 
m!Jn. Bromsłiaiwia Pllella.ckiego roz- dniu 18-ym l'istoipad:a 1". b. 

sportu. . 
Do realizacji tego projektu zabra 

no się z wielkim rozmachem, który 
trwał tak długo, jak długo były pie
niądze. Tych zaś wnet zabrakło. 
Rychło też przerwano roboty, zakro 
jone na dużą skalę. Pozostał po 
nich jedynie duży wykop na żera 

· Zajęcie zeznań świadka 
w procesie o z•licl• n• Powązk•ch 

niu. 

KANAL WISŁA - BUG 
Z czasem specjaliści doszli do 

wniofilru, że tworzenie kanału obwo 
dowego jest pomysłem nierealnym 
i postanowili wykopać, projektowa
ny ró~ież oddawna kanał, łączący 
Warszawę z Bugiem. Ma on na ce-

Prokwna\tiura wall"s-za.W)Slk:iego są.du 
O!ktręg.orw1eigio ,z.airrządz.i la ziaj ę cie w 
w pl1afili1e mzmań k.s. W.ada,wa Kit'y
giieria, :zło7.ion;-~ch prz.ez nliego w d'niu 
3-d.m b. m., jak.o śwfa.dk.a w toczą.-

I cyim .stię w Wiars.zawi'C pro.oesie o zaj 
ścilia na Powąz.kach. 

Piro.lru:natu.ra 2ldecydo"Wlała ~ęcie 
cych .zieizmia.ń, u:z.n.ając, że podlanie 

ich w :wa.slie, bez jedmoc.zeBtlleg.o wy
j.aśnfon"i:ai piro.kiuratora, iktÓir·y na 
podstawie aktów sp:r.a.wy stmierdz.ił, 
i.e z.ezmmiia ks. Krygiieira są obijek
tywn~e ntiez.godne z rzeceyrwjs>toś<lią 
·- wypaczyłoby istoitny pl"IJebiieg 1 
treść pjllZoewodiu sądoiWego 1i mogło
by wy1w10łać niepokój publiiczny. 

Falsyfikaty banknotów 
plęfd.zlesięciozlotowych 

lu przedewszystkiem ~łatwić żegl~- VI o.sitart:.n.ich dni.ach :ziaJbrzymano ćzieig.o fiigwry .s·;pnbo1kzne 1i poS11JCze
gę to;warową, skracaJąc. o~romme w Wrurszawie falsyfikalt bamlknotu I gólne qnmamelllitla.cje są mięj.scami 
dro~ę ze ~~~h.odu. d.o stolicy i osz~zę l 50-cimlott~wego z datą 1 września zama-z.a:ne i nje wy•kaz;ają wyra.z.i-
d~~Jąc uciązhweJ. Jazdy , pod Piąd 11929 ir. €lto.ści cieniowaniia. . 
wISlany od l\.fodhna ~gorę . . Kann~ 1 Fa·l~yiftibt (rtlyp n, odmiana I) Naiprisy ciii•ulkoiw.a•rue na sb:'IQllHe 
ten, o długości. trzydziestu ~lku ln W'Ylko'n.aln(Y' j-oot ma pia!piie>rne 'llWY- pinzieidlrui.e!i j, odlwlrotm.ej fa,Jsyfilkatu 
lometrów, będz1~ zatem P?s1ad~ł o- kllym sait')inowan~"ID.; ry;ps }est na.- wyik01I11amJe 1i·njia.mi cieńsumli, .nliiż na 
gromne znaczeme k-0mumkacyJne. ś.Laidio:wa1ny l:i.njam·i wyrtlł-0czo,nemi ba1I11klliOlłiaioh a .utten.tyczn~, mają 

OSUSZENIE ROZLEGŁYCH mec:haniczinie itylko .nia 0id'Wirotnej looin)tu,ry roeositi,a, poprzel'yjW-aine. 
BAGIEN. 

Ale także w innej dziedzinie o
degra on, a częściowo odgrywa już, 

st.oo111<i1e f.a1s,yfiikaitu. Pa,pde1t· uiyty Naś·laidk>wrui.obwo pao-pisów „Wł. 
CJo d!liuRuu ba.nJrooM,w .aute1mt,Y1CZnyeh W1r.óblmvtslki", „Dr. Mtl.ecv.kowski", 
j~lt SIO"JJl'ISłtki, d10.śC s.zt;yrwny, ryipso- „Orczylk!owski" j€3t rnieudoiline. P<>d

donioołą rolę. Mianowicie okolica, \\1~'!~- wiodn.y z (PO-d-0oozmą 'króla 
którą przetnie jego koryto jest w St1efana Biatofl"e·g;o r. •najpńt:;amli „50" 
macznej części bagnista. Przepro-

i „zJ." ~o.n.any jesit przez wytła~ wadzenie ikanału przyczyni się do 
cz.a.niia, PJl1Z.Y'CZte.m m.iej.sica j.aiśniejsze jej osuszenia, przez co zyskają wie-
od n1ommallm:eyo pr.z,ezr()cz.a papieru· le przyległe grunta, między innemi 
Dlie z~ u~'iY'Puddo.rue ci'eni.il<Ywaczęść Pelcowizny. 

O dodatnich skutkach wykopania nilem, jak to ma mi-ejs.ce nia baink-
kanału możemy się częściowo nao- n<JlbaioW h ~~nit;yt'IU~:;ch · 

· , K t · · t · S1JY$Ll"-lle ryoo~lll\..l W'Yftooinane są w czme przekonac. ory o Jego l!l me-
1 

h . . · ;eh kreska · 
je już bowiem na przestrzeni około m:m, CletnmeJS~ '. WGiku-t~ 

JWY stie w!Ylkcmain.e są llillllj&ni grub
. stziettnJi, z1eJWaj ą cemi s\i ę. 

NUJmeJl'laJCja i po.dplisy <Utrzymana 
są w ·1rol1on·.zie jaśn.ioej.s,zym, przycz.e.m 
cyfll'ly o ocfuniemn&m wykro.ju są 1niie
ró1wmo 11.'I00Illiesa;c1ume. 
Fa1l~ikla.t udlaitny wylkooian:y jest 

spo1oobem d1ruikamskim }ll':f.IY P<>ltOOCY 
śmoidków dla.ją.cy.eh D110ioość rep1w!U
lrowaniia go w ibairdzo dlulżyeh ilo
ścia.cJi. 

2 i pół klm. Cały przyległy teren,· gir • pNJel1yWanemn, e 

~~::.i:=:::~ ~;e~~b;~;a~I Wyrok w procesie o handel narkotykami 
jest dzisiaj dookonale osuszonym, ! 
normalnym glillntem, n.ad~jącym s!ę w Sądzie Oki-ęgowym zapadł wczo
pod budowę, na składy i t. p. Na 1 raj wyrok w procesie o fałszywe ze
dnie koryta płynie już pokaźna stru' mania w sprawie „króla handlarzy 
ga wody, pochodzącej właśnie z narkotykami" Mejlocha Halperna. 
tych dawnych mokradeł, a silna pom Sąd skazał Halperna na 3 lata wię
pa motorowa wyrzuca ją do Wisły, zienia, sędziwego żyda Brygiera, któ
której poziom jest o kilka metrów ry złożył fałszywe zeznania- na dwa 
wyższy od dna kanału. 

i pół lata, syna Halpema, który był 
łącznikiem w ,,łańcuszkowej })OC7.Cie" 
n.a półtora roku więzienia, wreszcie 
więźnia Horna, który był inicjato
rem całej afery również na półtorą. 
roku. 

PRZYSZLY PORT 
Kanał WH;ła - Bug będzie miał 

50 mtr. .szerokości. Będzie to za- Poświ~cenie nowego gmachu 
t~ kanał żeglowny pierwszej kla- szho#q powszechnej 
sy. Wykop wykończony już miejsca-
mi niemal Z'llpełnie, przedstawia Rię . 1W<m:l!Mj o god1z. 12~ej w połud
też poprostu imponująco. J akkol-1 nliie p.T'7zy' ul. Doll:>ired Nir. 68 od'był"o 
wiek jego szerokość pozwoli na prze stię uroc1Ziytste ipoświę~ jedln.ego 
ładunek przybrzeżny, licząc się z I rz; 10-:u wmaichów, lJu.dkrwra~h pil"7..e'L 

silnym ruchem, projektuje się bu- 1
1 

miast.o &la sulkół ~yeh. Ak
dowę dwóch poprzecznych basenów] tu pośwlięcen.ia dodmnał bislroJp po
~~~ zao,patr-zonyc.h :we wazy- 1-0w,y W. P. Iks. ,Gaiwli:ne. p:oc3E'.ID 

gmJaJcih pl."'.lJed<arua władizoon szlro!łlnYm 
w ~oManli111 mila.Slba W;:u."SY/lawy d'~rek
tm Wydtz. Ośwti'al4y i K'lllltuey dr. 
Billiak. 
W n~<liow.a:xcym &1rnaehu mie. 

śaić się będą dwtie M.kxiiłY. poWl!zeeh

.1111.i 

7 

I TYLE ~ 
.. ~ 

Pif Nlf;DZY Q 
, człowiek często wydaje 
bezużytecznie! Czastka 
łych pieniędzy wydano 
na los loteryjny może 
przynieść dobrobyt do 
kor1co :życia .~ T ysiacom 
ludzi przypadły wielkie ' 
i , mrnei-sze,-_ ~Y.a.roną ~ 

SzcżęśiMe tos1 do ·1 -er 
"le: lasy 34.e; to1. Pońr.lw., 
klórej ciągnienie rozpo: 
czyna się 18 paździer. 
niko r : b : s'O "do nabycia 

w kolekturze 

A .. WOLAńSKA 
CemraJo~ 

Wars~ Nowy Świat 19. 
Oddzioły: t, w "' Wars-zowie, 

Wilnie i Krokowie,
Zomówienio '. zamiejscowe 
zolofwiomy odwrotnie. 

Konto P. K . O , 7192, 

ftOflJD filJa 
Elektroflml warszaflJskleJ 

Z tiw·aig.i na b. duży przJirost Mcz
by aiłxme!llił:Ót\v, w celu l1epszej ich 
ohsbuigi, vt najbloiilszy'm czasie o
tJw.a1r.ta będ!zii<" IV filja ·elektrowni 
wra.Tszawsk~ej prz.y ull. Jerozolillł' 
Slkiitej 8. 

Nowia fil'j a będz.ioe obsł ug.iiwa1„ 
d1Zii'e1tnliice, niailetące i<lkl!t>ichczims do 
cantlmli Pl"Z\Y uL Pieriaclci1ego 11 i 
~ra odcin!kii s~~edlnich Wiei- . 
Illilc. Chodzi o ujdlciążenlite zb.yt prze
cii~1cih filij, glówni•e fiJji I, pny 
ul. iWJemborW'ej. 

Zderzenie tramwaju 
z samochodem 

Wczoraj o godz. 16-ej na ul. Mar
szałkowskiej wprost ul. Rysiej na
stąpiło zderzenie tramwaju linji 
br. 17 z samochodem ciężarowym. 

Wskutek zder.t..enia, samochód 
wpadł na chodnik, nawprost magazy~ 
nu radjowego. Kierowca Zbyszewski 
spadł na ziemię, doznając ogólnego 
potłuczenia. Pogotowie przewiozło 

rannego szofera do szpitala. Wsku
tek starcia uszkodzony został przód 
samochodu. 

Zbyszewskiemu wypadła paczka, 
zawierająca 1.000 złotych w bankno
tach. Pakiet banknotów znalaz,ł je
den z przechodniów, który wręczył 

go nieszczęśliwemu kierowcy. Uczci· 
w<>ść godna zanot.owania. 

W ostatnim dodatku p-0wiesClOWYJW 
tyg, „świat" rozpoczęto druk powieści 
W. Bunikiewicza p. t. „Życie w kolorach"• 
Jest~o powieść - pamiętni.k, .~ kt?rym 
autor opowiada o swem dz1ec1nstw1e, ~a 
Łach młodzieńczych , szkolnych, wreszc11? 
dojrzałych, Bezpośredniość wrażeń, ży
wQść narracji, szczery humor, bijący z 
tych wspomnień życiowy optymizm, sk!a 
daią się na świetną całość. W numerze 
„świata" znajdujemy artykuł L. Chna.
nowskiego p. t, „Europejskie konsekwen
cje czarnego konfliktu", Cięty ~ljeton 
„Połów pereł" podaje krytykę nas~~ 

·życia społecznego. Korespondencie z 
Nordkap i Genewy przynoszą ostatme 
wiadomości ze świata. Liczne fotografie 
z konkursów hippicznych w Łazienkach , 
moda, teatr, sport uzupełniają ten cie• 
kawy numer „świata". 

NIETYLKO, JUELI SIĘ NAM SPIESZ1, 
ALE TAKżE, JEżEU CHCEMY OD· 
BYć PODRÓŻ NAJWYGODNIEJ 
POWINNlśMY PODRóżOWAć SAM.01 

LOTEM! 
TANIE CENY BILETóWI 
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Co zrobić z· gmachem Ubezpieczalni 
Przyczynę trudności fi -, 

nansowych Ubezpieczalni 
Społecznej w Piotrkowie po
ruszyliśmy na i:ą.nem miejs• 
cu. Konsekwencją' końco• 
wą obecnego stanu fej 
instytucji będzie prawdo· 
podobnie przeniesienie j~j 
biur do wynajętego niedu
żego lokalu w mieście. 
Zostanie opróżniony wielki, 
luksusowy gmach, którego 
żaden z istniejących w 
Piotrkowie Urzędów nie 
potrzebuje. W związku z 
fym, z obowiązku dzienni· 
karskiego, zamieszczamy po
głoski kursujące po mieś
cie, że przy usilnych zabie
gach czynników społecz
nych, oraz posła naszego J. 
Gierymskiego uda się wy„ 
zyskać sposobność i spowo
dować przeniesienie do 
Piotrkowa Urz~du Woje• 
wódzkiego. W fym wy
padku prawdopodobnie <,ło 
gmachu po Ube_zpieczalni 
zosfal by przeniesiony Sąd 
Okręgowy wraz z Hypote
ką, a gmach Sądu Okręgo
wego zająłby Urząd Woje• 
wódzki. Przypuszczalne 
kwasy w rodzinie między 
Minisferjami, w imię dob· 
ra publicznego dałyby się 
prawdopodobnie z łafwoŚ· 
cią załagodzić. Obecnie 
ma być rozważana i defi
nitywnie załatwiona sprawa 
nowego podziału admini· 
stracyjnego Państwa, przy= 
częm rozważane mają być 
dwie koncepcje; 1) Z~niej
szenia liczby W ojewódzfw. 
~) Zwiększenia liczby W o
jewódzfw. Uważamy ze 
swej strony, że fak w jed. 
nym jak i w drugim wy• 
padku, Piotrków, jak fo 
już kilkakrotnie pisaliśmy, 
ma wszelkie dane zostania 
siedzibą Urzędu Wojewódz. 
kiego, 

W pewnych kołach wy• 
suwane są objekcje, że na 
wypadek zmniejszenia licz· 
by Województw, szanse 
Piotrkowa zostają prze
·kreślone. 

Z tym poglądem nie zga
dzamy ' się całkowicie, gdyż 
sprawa utworzenia Komi
sarjatu Rządu ,yv- Lodzi dla 
miasta i przyległych gmin 
jest prawie przesądzona. 
Przeniesjenie więc siedziby 
Województwa dla terenów 
rolniczych i okolicznych 
miast do Piotrkowa nie 
powinno napotkać na więk
sze przeszkody, ze względu · 
że Piotrków jako miasto, 
)eżące w centrum obszaru, 

posiada na pomieszcze• 
nie województwa gmach, 
jakiego w obecnej chwili 
niema nawet Łódź, oraz 
wolne pomieszczenia dla 
urzędnikow W ojewódzfwa. 

Nofujdmy feż i drugą 
wersję, że gmach Ubezpie• 

w Piotrkowie? 
czalni miałby przejąć Za
rząd Miasta wraz z Sejmi= 
kiem na szpf fal miejski i 
powjatowy, gdyż obecny 
szpital jest nie wysfarcz,a
jący na swoje potrzeby i 

1 nie rzadko z braku miejsc, 
chorzy odwożeni są spow• 
rofem do domu, względnie 
tymczasowo umieszczani 
wprost na podłodze, na 
siennikach. W tym wy
padku projektowane jest 
zamienienie Szpitala św. 
Trój cy na Szpital Epide
miczny. Znając stan fi
nansów miasta i Sejmiku 
trudno nam jest uwierzyć, 
aby fen projekt się urze. 
czywistnił, jakkolwiek dla 
dobra ogółu byłoby fo 
zewszechmiar pożądanem. 

Gdyby jednak gmach 
Ubezpieczalni został zamie
niony na szpital, strategicy 
Piotrkowscy wskazują na 
jeden z gmachów państwo
wych przy ul. Piłsudskiego 
jako przyszłą siedzibę Sądu 
Okręgowego, 

Istnieje jeszcze i · trzecia 
koncepcja: wybudowania 
reprezentacyjnego gmachu 
Wojewódzkiego przy Alej i 
3 Maja, posiadającej wiele 
wolnych placów budowla-

nych. Ta osfałnia koncep
cja dałaby się może zreali
zować w przyszłości, a sie„ 
dzibą Urzędu W ojewódz„ 
kiego, czasową, a jak .nam 
się zdaje, stałą, byłby oka· 
zały gmach Sądu Okręgo• 
w ego. 

Dziś 
Dancing towarzyski 

w „Europie" 
Wieczór dzisiejszy nasze 

koła towarzyskie spędzą nie
wątpliwie w najbardziej 
eleganckim lokalu „Europy" 
na Dancingu, którego or
ganizacją zajmuje się Sek
cja finansowa Tygodnia 
Szk9ły Powszechnej z prof. 
Macherowskim na czele. Cel, 
godny ze~;zechmiar popar• 
da, bo dołożenie cegiełki · 
do budowy szkoły dla mło
dego pokolenia, zgromadzi 
niewątpliwie jak najliczniej 
elitę miasta i okoli
cy n~ dzisiejszym wieczorze, 
tembaidziej, że wefście bez · 
płatne, a doskonały zespół . 
muzyczny pod kierunkiem 
dyr. JakubówiczC;J. przygoto
wał szereg prawdziwie ar„ 
fysfycznych niespodzianek. 

, OGŁOSZENIE 
Zarząd Twa Rzemieślniczego · w Piotrkowie, 

niniejszym komunikuje, że w dniu 13 października 
r. b. o godz. 3 po poł. w sali Tow. odbędzie się 

Walne Nadzwycżajne Zebranie 
z porządkiem następującym : 

1) Za.gajenie 
. 2) Wybór przewodniczącego 
3) Przyjęcie statutu ramowego Zw. Rzemieślników 

chrześcjan 

I 4) Wolne wnioski. 

Tydzień Szkoły 
powszechnej 
w ~iotrkowie 

Jak już donosiliśmy, dnia 
2 października rozpoczął 
się „Tydzień Szkoły · Po
wszechnej, który ma na ce„ 
lu pobudzenie społeczeństwa 
do ofiarności na rzecz bu
dowy szkół' powszechnych. : 
Jest już na ukończeniu opra· 
cowywanie szczegółowego 
programu Tygodni~, przy· 

czem odbyć się ma również 
w niedzielę 6 bm. w sali 
im. Kilińskiego wjelka Aka= 
demja, z udziałem jednego 
z najlepszych w Piotrkowie 
zespołów wokalnych chóru 
„Lira" pod· kierunkiem dyr. 
Celej owskiego. 

Na czele komiłe{u wyko
nawczego sfoją pp. Starosta 
Strzemiński, Prez. Fiszer, ks. 
dziekan Goździk, poseł Dra
tw a, insp. Stefan Mucha, 
kierownik Olczyk i nauczy
ciel Macherowski. 

Zespól „Reduty"· 
w Piotrkowie 

Dnia 8 bm. fj. we wtorek, 
w sali im. Kilińskiego zes~. 
pół znakomitego teatru „Re
duta" wysławia niezrówna
ną komedję E. Scribe' a pt. 
„W alka Kobiet"; pod kie= 
rownidwem znakomifego ar= 
tysty Z. Chmielewskiego. 

Początek o godzinie 8.15 
wiecz. BHety wcześniej do 
nabycia w cukierni p. J?io· 
fra Borczyka. 

Urlop W._ Prez. 
Jabłońskiego 

Wiceprezydent Broniśław 
Jabłoński, otrzymał półrocz 
ny urlop i dla poratowania· 
zdrowia wyjechał na poł~d 
nie, do Jugosławji. 

Na dworcu kolejowym 
żegnali go przedstawiciele 
Zarządu miasta i liczny za
stęp praco.wników Magistra
tu ze wszystkich wydziałów. 
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ZHraMnrnnH DZIELftlCH 
Niedawno poruszyliśmy miasta daje się dotkliwie 

sprawę zaniedbanej ulicy Kra~ mieszkańcom we znaki, gdyż 
kowskiej. Znalazło to żywy po i11terwencję władzy bez
oddźwięk zarówno w kołach pieczeństwa trzeba się uda
naszych Czytelników jak i w wać aż do jej siedziby, co 
Radzie Miejskiej. nie zawsze dla mieszkańców 

Obecnie zgłaszają się do jest możliwe. 
nas mieszkańcy zaniedbanej Stan . „chodników" pod
może jeszcze w wyższym czas deszczu np. na ulicy 
stopniu dzielnicy za tunelem Polnej jest tak rozpaczliwy, 
kolejowym, z prośbą o po- że przechodnie muszą ko. 
ruszenie tych wszystkich bra- rzystać z jakiegotakiego przej
ków i niedomagań, jakie ścia po kocich łbach środ· 1 

mieszkańcy znosić muszą, w kiem ulicy. Dzielnica ta za
oczekiwa~iu na lepsze jutro. mieszkana jest przeważnie 
Nie chodzi tu o peryferje, przęz kolejąrzy, robotników 
lekkomyślnie przyłąc.zone do z hut sz_kła i t. d., którzy od 
, , wielkiego''· Piotrkowa, lecz większości, miastem rządzącej, 
o dzielnicę, oddawna stano- radziby otrzymać reałizacjt: 
~iącą c~ęść mias~a. . W dziel. przedwyborc,zych do Rady 
me~ teJ o?b.ywaJą się. nawet I Miejskiej obiecanek, · jeśli. to 
w biały dzien, prawdziwe za- nie mają · być tylko czcze, 
pasy apas~?wsko-~ożowe, b.ez demagogiczne frazesy. Wszak 
mte~wenqi organow bezpie- porządny stan ulic jest re
czenstwa. Przechodzący po- klamą dla władców miasta 
li~janci, ~i~ będący w służb.ie, a nie burżujskim wynalaz~ 
me uwazaJą za stosowne rn- kiem. 
terwenjować i obojętnie omi-
jają arenę uliczną. W rzad
kich wypadkach zaintereso
wania się policji tymi nożo
wymi zapasami, interwencja 
bywa zbyt hgodna, co by
najmniej nie podnosi p·restiżu 
władzy, a męty rozzuchwala. 
W nocy Policji- można wzy
wać długo, ale nadaremnie. 
Przed wojną na rogu ul. Pił
sudskiego i ul. Polnej · znaj
dował się stały posterunek 
policyjny, pomimo, że sze
regi policji były znacznie 
szczuplejsze od obecnej. Wo
góle brak stałych posterun
ków, w różnych punktach 

Qdy c{Jcesz sobie radośt sprawić, 
Idź do· „Adrjin si~ zabawić I 
Świetna kuc{Jnia, niskie csny 
Dodają zabawie weny -
Szyk obsluga, świetne trunki, 
Wnet usuną twe frasunki! . 
To nie blaga, nie reklama ..:... 
Orzekla elita sama 
A jak farna teraz niesltJ 
Jest tlok zawsze w interas/11. 
Kwintet, co ws:zystkiaó zac/Jwycct) 
Rozpogadza cbmurne lica. 
„Szukasz szczęścia - wstąp na 

[cbwile'', 
Czas ci będzie plynql milę. 

Złe znaki drogowe I Zebranie Organizac. 
Zw. b. Ochotn. A. P • 

w Piotrkowie 
W ostatnich czasach prze• 

budowano niektóre ulice w 
Piotrkowie, rozszerzając 
chodniki, a zwężając do mi• 
nimum jezdnie. W skutek 
czego na ulicach tych za• 
stosowano ruch jednokie 
runkowy, umieszczając wska· 
źniki kierunku ruchu i zamka 
nięcia ulic na chodnikach, 
nisko, w sposób niewidocz
ny i dezorjentujący kierow
ców pojazdów. 

W o bee tego, że ulice fe 
np. ul. Sieradzka i Szewcka, 

. są bardzo wąskie, z łatwoś= 
cią odpowiednie znaki moż„ 
na umieścić na przeciągnię
tych między domami dru
tach! Tarcza taka. i wi
sząca pod ni: sirzałka kie• 
runku jazdy, rz~całyby się 
odrazu w oczy, z nastaniem 
zmroku oświetlane .lampką 
elektryczną, również byłyby 
widoczn. Nie byłoby nie
połrzebnych nieporozumień, 
wjazdów, zaiazdów i najaz
dów i usunięta by została 
pułapka na Bogu ducha 
winnych kierow.Gów V{. po-' 
słaci niezasłużonych man
datów ' karnych. 

Zarząd Związku b. Ochot
ników Armji Polskiej Oddział 
w Piotrkowie zawiadamia, ii 
dnia 5 bm. o godz. 18-ej 
(6 po poł.) w sali Domu Lu
dowego, Legjonów 14 9d
będzie się Zebranie OrganF 
zacyjne czł1;rnków Związkv. 

Z uwagi na sprawy, klóre 
znajdują się na portądku 
dziennym, obecność „wszyst
. kich członków podt rygorem 
organizacyjnym 6bowiązko-
wa 'Zarząd. ( 

Zabawa' Taneczna 
w Zw. b. O·~hotn. A.' P. 

Sekcja Dochodów Niesta
łych Związku· łi. Ochotników 
A. Polskiej w Piotrkowie 
urządza Zabawę Taneczną 
dnia 5 bm. o godzinie 21-ej 
(9 wiecz.) w sali Dorna .' Lu
dowego, Legjonów 14. 

Za ba wę urozmaicą atrakcje 
i miłe niespodzianki. . 

Przygrywać będzie dobo
rowy zespół-. Bufet tani ob
ficie zaopatrzony. Wejście 
99 groszy, a dla członków 
i Pań· 49 gr. 

Czas odnowił 
prenumerate· 

Redakcja i Administracja ul. Słowackiego 28 parter, wejście od frontu. 
Prenumerata za „DZIENNIK NARODOWY" wraz z dostawą do domu lub przesyłką pocztową wynosi 3 , ~lote miesięqmie. · 

Redaktor i Wydawca: TOMASZ PLUTA Druk. Pol J. Walecki Piotrków, Slowackiegó 23. 


